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Kryzys gospodarczy. | 


Mimo  ustawicznych prób ratunku Europy | 
przed stale postępujacym kankructwem gospodar- | 
czym, położenie z każdym duiem staje się gorsze. 
Państwa o Go?rej walucie nęka zastój gospodar- 
czy, zaś operujące walutą papierową staczają się 
coraz niżej. Za przykladem Rosyi sowieckiej, któ- 
we] stan jest już odstraszający, idzie w pospie- 
SZRYm tempie zubożała Austrya, a za nią dość 
przyspieszonym krokiem podąża Polska. Wystar- 
CZy porównać ceduły giełdowe z kilku zaledwie 
Ani, aby uprzytomnić sobie to stałe staczanie 
SI w przepaść, wystarczy porównać ceny arty 
słów na naszvch targach, aby poczynić spo- 
strzeżenia. nie nastrajające wcale oplymistvcznie. 

Przypisywanie tego Stanu rzeczy jedynie wy- 
padkom po'ilycznym, niewatpliwie nie pozbawio- 
nym znączema, byiobv jedrostronnem i zgoła 
fałszyw cm. Organizm gospodarczy po długotrwa- 
C WoON roważaie zadiemóś i wymaga gwałio 
ynie radykalnego leczenia. Przez szereg lat wo- 
ię i iE Je wytwórczość, owoc pracy 
Ain. Sa er = piei twórczym, ale nisz 
; p Misi i r a prodnkowały narzędzia 
Wreszcie a kiomawy SAM o: twórczości. 
szīzęšliy ych zwe r A o a 
stworzyło wcale korzystne wet m b | 
ła odbudowy. i ME, Cie- 


Br 
ile 


W Polsce właściwie nie dokonano riezego 
aby w dziedzinie gospodarczej zastanowić usta- 


“izne spadanie po pochyłości, vis posurięto się | 
Poza wielkie słowa, od których do działarja było 
tiezmjernie dałeko. Wielkie nadzieje, związane z 
tystępem retorycznym Michalskiego najzupełniej 
zawiodly, kowiem poza daniną, którą wbrew da- 
dko idacym planom zdołał w czasie swego nic- 
zbyt dh:gliego urzędowania spożyć, poza chwilo- 
wem zatamowaniem spadku marki na ry.kach 
zagrawicznych, kióremu towarzyszyła gwał'owna 
aspiecyacya marki wewnątrz kraju w postac cią- 
zlego wzrost Grożyznv, niczego społeczeństwo 
7 me doczekało, Dziś równolegle z zubożałą 
p aa zmuszonym: do płacenia odszkodow ań 

jennych Niemcami stacza się w ri'iny bankruc- 
treaf i Polsku. 

Interes wzbogaconej w anormalnvch stosun- 
ach jednostki stawia się u nas wyżej, ariżeli 
Porrzebę publiczną j ternu przedewszystkiem przy- 
PISAĆ  nałeży stale pogarszanie się położeria. 
Dziś, chyba już każdy widzi, że od czasu uchy- 
lenia 'mgerencyi państwa na życie gospodarcze, 
— powiedzmy wyraźnie — od czasu wprowa- 
czeria wo'nezo haudfu i powierzeria losów gospo- 
darstva społecznego inicyatywie pryw atnej, ubo- 
żenie panstwa | ogółu społeczeństwa przybrało 
na gwałitowności. Niewątpliwie nawrót z obranej 
Srogi jest możliwy i wskazany, czy jednak jest 
X naszych warunkach do przeprowadzenia, zda. 
Je sie zbytnio łudzić się nie trzeba. Agrarnv cha- 
rakter kraju i żerowanie przemożnej spekulacyi 
Oto olbrzymie przeszkody, których słaba stosun- 
OWO klasa roboinicza w tej chwif przełamać 
Ra może. 


POLSKIEJ PARTYI SOCYALISTYCZNEJ 


rwawe walki faszystów z w 


| można tylko drogą wielkich ofiar, które muszą 


Rok V; 


(ENA PRENUMERATY: 
We Lwowie mienięcznie 850 Mk., 
av domu 95U Mk., na prowingyi 
z granicą 1600 Mk. 
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| CERA OGŁĘSZEŃ: 
Ozłokzenia miejscowe 1 zawmiajscawa: Za 1 


Lwów, niedziela 6 sierpnia 1922. 


z dostawą 
950 Mk, 


nierss nonparerl. Lato, ogłoaz. zwykł. (xn 
tekstom) 50 Mk. Zo wieraz w madesłanem 
í nekrolegii 15u Mk. Za 1 wiersz po kveniea 
j komunikatów 200 Mk. Aa wiersz przed 
kroniką | reperinar 250 Mk. Za wiorsu na 
1-azej stronie 300 Mk. Drobna ogłoszenia 
1a slowo 15 Mk. Za kupna, sprzedał % Mk, 
Kaskł ma atr. tekst, u góry 200 Mk, u dołu 
uuu Mk. Za miejsca rezern. 24 proc, drażej. 


Ogłowzamia zagram, o 100 pr. drożej, 


Adres Red. 120m wdw, 
Sykstuska 24. Tel. Ar. 24 


Cona pojed. egzam. na 
całym obszarze Polski 


40 Mk. 


REDAKTOR NACZ.: ARTUR W. HAUSNER. 


CZEK P. K. O. Nr. 142.176. 


WYD. 


O 


«= "fr. 


klem. 


MENG eiA 


Nowy szantaż endecki. 


fałszowanie protokołu sejmowego. 


WARSZAWA. 4 sierpnia. (tel. wł.) Charak. | uchwali:* (Tu następuje wniosek o votum mau- 
terystycznym przyczynkiem do taktyki endeckiej | fania). 
jest wczorajszy posiępek sekretarza Sejmu, p. Rzecz znamienna, że dzisiejsza reakcyjna pra- 
Sollyka, który popełnił niedopuszczalne „przen- |Sa warszawska twierdzi, iż Sejm nie dał votum 
czenie“. Stwierdzono, że we wczorajszym proto- | zaułania prez. Nowakowi, a tylko przyjął do wia- 
kole sejmowym opuszczone zostało uza- | domości jego expose. Łącznie z opuszczeniem uza- 
sadnienie uchwały o votum zaufa- | sadnienia w protokole sejmowym wygląda to na 


nia. — Treść lego uzasadnienia jest nastę- | ukartowany z góry szantaż. Przewodniczący K. 
pująca: P. K, wniósł z tego powodu protest do marszał- 


„(Mając do osoby p. prezydenta ministrów zu- 
pełne zaufanie w przekonaniu, że zgodmie z wy- 
luszczonym programem odpowie w pełni swemu 


ka. Faktem jest ,że ilekroć p. Sołtyk sekretarzuje, 
zawsze się zdarzają jakieś szczególne wypadki, 
Może to nie jest jego winą, bo w Sejmie o rim’ 
zadaniu, sprawując bezstromnie rządy jedynie i | mówia, że z jednej strony marszałka znajduje 
wyłączne dla dobra państwa, Wysokj Sejm | się laska a z drugiej poseł Sołtyk. 

RYDZE TEIST ra T WTLWNSWY:": ARE WTEORZALETYOJ 


Polska otrzyma 50 milionów dolarów pożyczki. 


WARSZAWA, 4 sierpnia (AW). Poseł dr. K. Radziszewski, który z ramienia ministerjum 
skarbu prowadził wiosną r. b. w Paryżu pertraktacye w sprawie pożyczki amcr., otrzymał 
wczoraj z N-Yorku pismo od p. Peaslee, b. członka amer. delegacyi finansowej na kongresie po- 
kojowym wersalskim, zawiadomienie, że Polska może otrzymać żądaną dlugoterminową po- 
życzkę na lat 30 w sumie 50,000 000 dol. na podstawie układu, zawartego dnia 14 maja rb. 
w Paryżu między dr. Radziszewskim a pełnomocnikiem amerykańskim p. Olsenem. W tym celu 
wysłani są do Europy 2 delegaci konsorcyam amer. pp: Monroe Curtis i F. F. Beer, którzy 
obecnie znajdują się w Berlinie. Pos. Radziszewski natychmiast zakomunikował treść pow. pisma 
p. min. skarbu Jastrzębskiemu. 


Strejk rolny w Poznańskiem. 


POZNAŃ, 4 sierpnia. (AW) Strejk rolny objął przeszło 70 majątków we wszystkich po- 
wiatąch województwa poznańskiego i ma na ogół przebieg spokojny. 

POZNAŃ. 4 sierpnia. (AW) Strejk w Poznaniu wybuchł nie we wszystkich powiatach» 
Ze strony rządu poczyniono wszystko, aby doprowadzić do możliwie rychłej likwidacyi strejku: 
Akcyę prowadzi osobiście minister p, Darowski, 
FT OT R ROEE PZ RRC ES 0 KZSZIA ZOT ZE TYCZY OBO E TS SW ZRP TY r 


Grecy w pochodzie na Konstantynopol, 


LONDYN. 4. sierpnia. (Pat) Reuter dowia- ANGORA. 4. sierpnia. (Pai) Według osta- 
duje się, że odpowiedź grecka na noię mocarstw | tnich wis'omosci otrzymanych z frontu Grecy 
Sprzymierzonych z 31. lipca zaznacza, iż posia-|w dalszym ciągu podpalają w okupowanych miej 
rowianie osujazyi Konstantynopola podyktowane | szowościach iniasta, stacye kolejowe i zbiory na 
było pragnieniem jak najszybszego zawarcia po- | polach. Turcy donosza, iż zauważono przewozy, 
koju i ©ouaje, że interwencya mocarstw może |ciężkiej artyleryi Oicyalny komunikat turecki za- 
povikłać sytuacyę. Odpowiedź grecka zwraca uwa- | wisra listę Żoinierzy greckich, którzy przeszli do 
gę na rieceznieczeństwo, jakie pocięgnąć może armu tureckiej Do Angory przywiezaoso 400 ta- 
lekceważeriz zawarcia ostatecznego pokoju. [kish więżniów greQ ich. 

BRW UT EBRIOCAWZCTWIZEWE CZY "RZUTY TORZE OE ZETERYCZ DEER M WASZE M PS ZET WAWER IE OARS EPY 


Jedyrie liczyć można na otrzeźwieria ludzi 
w spadku waluty i we wzroście drożyzny nie 
zaintere owanych. Może jęczące pod brzemieniem 
drożyzny wielkie zastępy inte'igencyi, której los 


| Nowo utworzony rząd obok przeprowadzenia 
nie jest lepszym od protetarvatu, spostrzegą 


wyborów ma jedwo najpiłniejsze zadanie: podjąć 
kamparię z upadkiem gospodarczym, króry prze- 
dewszystkiem objawia się w szalonym wzroście 
drożyzny. Do walk, tej muszą być powołane wszy. 
stkie czynniki społeczne. Do świadczen na rzecz 
penstwa muszą zostać powoławe i warstwy wzbo- 
gacone, aby pieniądz przestał być makulatura, 
Dalsze zariedtanie walki z drożyzna, to przyspie- 
szanię katastrofy, której widmo slaje się coraz 
wyraźniejsze. 


wrnotegłość swoich interesów, avy współaymi *i- 
lam: pchnać gospodarstwo państwowe na nowe 
tory. Przed zupełnem bankructwem uchroaić się 


przedewszystkiem złożyć przywykli w wojnie do 
zbytku. y 


„DZIENNIK LUDOWY” 


Z SEJMU. 


Ustawa inwalidzka. -- Jak p. Korfanty chee zarabiać na państwie. -- Zwaleza- 
nie lichwy powojennej. -- Sprawa zgromadzeń przedwyborczych. - 

, "WARSZAWA, 4. sierpnia. (Pat.), Przystą- 

promo do dalszych obrad 


w sprawie inwalidzkiej. 


| 


wa rząd, aby we wszystkich miastach oraz gmi. 
nach o ludności nie rolniczej powołał komisye 
kalkulacyjne, składające się z przedstawicieli 
rolnictwa i handlu wzgł. urzędników i zobowią.. 
zał je do współdziałania z wiadzami do zwał. 
czania lichwy. 

Pos. Arciszewski wypowiada się przeciwko 
zastąpieniu iwzędów walki z lichwą przez urzędy 
administracyjne, które nie są do tego przygoto- 
wane, 1 przesiw rezołacyi wzywającej do likwi- 
dacyvt urzędów. 

_ Następnie odbyły się rozprawy nad samą 
usiawa. Przyjęto poprawkę pos. Postoskiego, aby 
stępstwa polityczne, a więc niepopełnione z chę- | do wykonani: tej ustawy upoważnione były ma. 
ci zysku, byli tak traktowani jak znajdujący się, gisiraly nietylko miasta Krakowa i Lwowa, ale 
w szpitalach, tj. aby rodziny ich otrzymywały |) miast wydzielonych z powiatów. Poprawkę 
zasilek. o skreśloni: ark VII. odrzucono. Poprawkę o 

Pos. Bigoński roztacza również liczne skargi | wnieet'nie pos'anowień, które wyjmują rolników 
na niewykonywanie ustawy o zaopatrzeniu in-'z pod bar za paskarstwo, odrzucono 188 gło- 
walidów. Mówca wnosi rezołucye, z których jed_ sami przeciwko 14. Przyjęto poprawkę, że usta. 
na wzywa rząd do przedlożenia projektu o opo-| wa obowiązywać będzie ad 1. kwietnia 1923 r. 


Pos. Reger skarży się, że zasiłki inwalidzkie 
wypłacane są nieregularnie i niesprawiedliwie. 
Rozporządzenia wykonawcze co do ustawy in- 
wałidzkiej wie odpowiadają interesom inwali. 
dów, a (często są wprost niewykonalne. Mów- 
ca wytyka, że pomija się inwalidów przy nada. 
waniu różnych koncesyi, w końcu domaga się, 
&by nie zapominano o inwalidach z przed wojny 
fwiatowej, oraz aby inwalidzi skazani za prze. 


datkowanin obywateli, którzy nie slużyli w| Tem samom przyjęło ustawę w drugiem czyta- 
wojski. niu, Vehwalono również rezolucyę w sprawie 


"Jikwidacyi urzędów walki z lichwą i komisyi 
badania cen najpóźniej do końca sierpnia br. 
Trzecie czytanie zostało odroczone. 

Nasiępnie pos. Hausner w imieniu komisyi | 
komunikacyjnej przedstawił ustawy ratyfikują-| 
ce konwencye barcelońskie w sprawie dróg że- 
glowych i wolności tranzylu. Ustawy przyjęto 
w drngiem i trzeciem czytaniu. 

Po referacie pos. Steinhausa przyjęto w dru.; 
giem i trzeciem czytaniu ustawę o podatku ad | 
artykułów spożywczych. 

Pos. Opala referował wnioski 


w sprawie zgromadzeń przedwyborczych. 


Na podstawie tych wniosków połączone komi-! 
sye uchwaliły projekt ustawy, który orzeka, że | 
przedwyborcze zgromadzenia zwołane przez wy-| 
horców lub kamdvdatłów poselskich nie wymagają ' 
zezwolenia wladz admiaistracyjnych. Zastrzeże- 
nia to do zebrań pod goin niebem, wymagają, 
ce poprzedniego 24.godzinnego zgłoszenia, mają 
na celu ochronę przed ew. ekscesami. Mniejszość 
żądala usunięcia tego przepisu i jest przeciwna 
zwoływaniu zgromadzeń pod gołem niebem. W 
głosowaniu wniosek, że wszystkie zgromadze- 
nia przedwyborcze wymagają zezwolenia władz 
administracyjnych, Izbą odrzuciła. Przy art. 
2.gim przyjęto poprawkę pos.. Bagińskiego, po- 
legającą na tem, że zgromadzenia przedwybor. | 
cze pod golem niebem muszą być zgłaszane nie. 
tylko u władz T. instancyi, lecz także przed naj. 
bliższym posterankiem policyjnym. 

Przystąpiono do nagłego wniosku N. P. R. 
w Sprawie pamecy Ara uchodźców górnośląskich. 
Pos. Chądzyński oświadeze, że 5000 uchodźców 
niema zającia i domaga się pomocy od rządu w 
sumie 500 miljonów marek. Nagłość wniosku 
przyjęło i wniosek odesłano do komisyi. 

Pos. Tabaczyński referował wniosek nagły 
Z. L. N.-w sprawie napadu bojówki PPS. na 
poufne zebranie Koła Z. L. N. w Krakowie dnia 
31. psa b. r. Wniosek wzywa ministra spraw 
wewn. do przeprowadzenia śledztwa co do za- 
chowania się policyj. Minister Makowski w od. 
powiedzi oświadczył, że polecił prokuratorowi, 
aby go informował o przebiegu śledztwa, zaś p. 
minister spraw wewn. zarządził zbadanie zacho- 
wania się policyi. 

Naglość wniosku przyjęto I wniosek ade- 
słano do komisyi. Na tem posiedzenie zamknięto. 
Następne w sobotę o godz. 10 rano. 

BYE 1 E (ROZEGRA CG PO WYC YCH 


Faszyści obsadzili Ankonę, Genuę, Medyolan. 


RZYM. 4. sierpnia. (Pat) Donoszą o repre- | wychodzić, przyczem redakcya ogłasza, że podej- 
syach faszystów na pmowincyi. W Anconie od. |mie nowe wydawnictwo pod nazwą „Giornale di 
działy faszystów obsa dziły miasto Roma“. 
przyczem przyszło do strzelaniny z komunistami, RZYM. 4. sierpnia. (Pat) W Liworno zřisz- 
trwającej cały dzień. Spalonych zostało 6 fo- |czono dom robotniczy i drukarnię socya'isiyczną. 
kalów komunistycznych i dwa domy robotnicze. | Interweniowało wojsko, Przyszło do walki 
Było wielu rannych. Genuę obsadziło|trwające j jednągodzinę. Zabito jedne. 
5.0000 faszystów, W starciu z robotnikami | go robotnika, 18 raniono. Radę miejską w livorno 
portowymi było 2 rannych. W Asti spalono dom | zmuszono db dymisyi. W Specji zastrzelono syna 
mobo.rizzy. W Sienie udało się zapobizdz zama- | generała Capo Donato. 
chowi pa pociąg. Dziennik „Il tempo“ przestał 


Pos. Miekalak wnosi żądanie wyłonienia 
komisvi międzyministeryalnej, celem zbadania 
koncesvi, wydanych przez państwa zaborcze e. 
wentualnie odebrania ich właścicielom i odda. 
nia inwalidom. Pa końcowem przemówienia spra- 
wozdawcy pos. Meisnera w głosowaniu przyjęło 
foprawkę pos. Bigońskiegn do art. XV., podwyż. 
szającą kary na pracodawców za przekroczenie 
ustawy inwalidzkiej. Przyjąto poprawkę pos. 
Regera, aby nowela obsenie uchwalona obowią- 
zywala od maja b. r. Inne poprawki odrzucono. 


Ustawe przyjeto w trzeciem czytaniu. 


Uchwałono dalej rezolucyę pos. Śmięla, w 
sprawie uproszczenia postępowania przy stwier, 
dzaniu kalectw, w sprawie nadawania inwali- 
dam różnych koncesyi, w sprawie zaopatrzenia 
rodzin po zaginionych na wojnie. Przyjęto też 
szereg rezolucyi, między innemi w sprawie re. 
wizyi różnego rodzaju  koncesyi tytoniowych, 
szynkarskich itp. 

__ Poz. Rosset zdawał sprawę z ustawy o raty. 
fikacyi układu polsko niemieckiego 


w sprawie kspafń górnośląskich 


i drogiego układu o państwowej własności gór. 
nidzej i hutniczej ma G. Śląsku. Komisya przemy- 
słowo handlowa proponuje rezolucyę: Wzywa się 
rząd aby przedłożył Sejmowi tekst umowy, za- 
wartej z polsko francuską spółką w sprawie wy- 
dzierżawienia państwowych kopalń górnoślą- 
skich, jakoteż organizacyę tych kopalń. 

Pos. Reger wyjaśnia, że w rezolucyi tej cho- 
dzi o to, iż najlepsza kopalnia państwowa wy- 
dzierżawtona zoslała bez wiedzy Sejmu pry- 
walnemu towarzystwu. Konstytucva powiada, że 
posłowi nie wolno prowadzić intecesów zarob- 
kowych z państwem, tymczasem prezesam tej 
spólki francusko-poiskiej ekspioatującej Górny 
Siask jest pos, Kerfanty. Zdaniem mowty, mar- 
szaiek powinien wezwać posła Korfantego, aby 
złożył mandat. Ustawę uchwalono w drugiem 
i trzeciem czytaniu. Rezolucyę przyjęto. 

Fos. Bryt w imieniu komisyi prawniczej i 
aprowizacyjnej przedstawił sprawozdanie o zmia- 
nie ustawy z 2. iipca 1920 r. 


o zwałczar1u iichwy wojennej, 


Graz o wniosku pos. Pluty w sprawie zniesienia 
tej ustawy. 
Pos. Bige 


AY 


rezolucye: 


ński sklada 


Sejm wzy- 


RZYM. 4 sierpnia. (Pat.) Wyjątkowe ostre | 


Nr. 175 


starcia zdarzyły się wczoraj w Livorno. Dziś 
mowi przyszło do starć między faszystami a ro- 
boinikami w porcie. Dowódua faszystów Trariony. 
Faszyści rozpoczęli strzełaninę w caiem misćwi2 
i demotowanie domów, Przeciwko faszy- 
strom wystąpiło tym razem wojsko, na. 
kaązując zaprzestania strzefdniny. Wojsko uży- 
ło karabinów maszynowych, faszyś. 
ei rzucili bomby. Wymiana strzałów trwała 
godzinę. To pierwsze wystąpierie wojska prze- 
ciwko faszygom przypisywane jest nowemu minvi- 
strowi spraw wewn. Taddei. 

MEDYOLAN. 4 sierpnia. (Pat.) Favas. Po 
usunięciu personalu faszyści zajęli ratusz. 

RZYM 4 sierpnia. (Pat.). W Baryi urucho- 
miło wczoraj wojsko elektrownię. Doszło do 
gwałtownej strzelaniny między socyalisiami a 
faszystami, Nz miejsce walki przybyły oddziały 
wojskowe. Po obu stionach było 2 zabitych 
i 100 rannych. 


—406— 


Strejk generalny zakończony. 
RZYM. 4 sierpnia. (Pat). Tajny komitet 
strejkowy wydał wczoraj popołudniu nakaz 
powrotu do pracy. 


EROA TE IEEE ON A | 1 PTOP S EOE CA 
Matematyka endecka, 


Jak wiadomo, Sejm przyjął wczoraj do 
wiadomości enuncyacyę premiera Nowaka 193 
głosami przeciw 139, czyli 54 głosami więk- 
szości. 

„Słowo polskie“ zaambarasowane, że re- 
akcya znalazła się w przygnietającej mniejszo- 
ści, mani swoich czytelników wielce prawdo- 
mownym tytułem: „Rząd p. Nowaka bez popar. 
cia większości polskich posłów w sejmie.. Po- 
bezmy zalem: Jeżeli z sumy 54 głosów odliczy:- 
my I! głosów żydowiskiehł i 7 niemieckich, pozo- 
slanie jeszcze większość 36 głosów posłów pol- 
skich, których narodowość nawet przez endekow 
nie może hyć podana w wąlpliwość. Pomijamy 
już osobliwą etykę warehołów „nanodowych'' 
dla których głosy „minderwartige Nation“ były 
ważkie, gdv up. oświadczyły się przeciw mono. 
polowi tytoniowemu, stwierdzić jednak musimy, 
że „Słowo polskie“ posługuje się zbyt wierut. 
nym falszem, by go nawet tzytelmik „Słowa 
polskiego" nie spostrzegł, A dalej „Słowo pol, 
skie“ puszcza się na bardzo już ryzykowne fale, 
twierdząc, że „rząd p. Nowaka nie ma zaufania 
większości (?1) polskich posłów sejmu“ i „po. 
zbawiony jest jakiegokołwiek oparcia w kraju 
i moralnej powagi". Jeżeli tem „oparciem“ dla, 
rządu miałaby być, garstka krzykaczy endec- 
kich, gardłujących bardzo odważnie ale z za- 
płota.., to zaprawdę nietrudno będzie z tegn 
poparcia zrezygnować i z pobłażaniem trakto. 
wać pieniacych się z gniewu pismaków slowo, 
polskich. 

Wkońcu dodajmy, że p. Trąmpczyński swe 
marszatkowanie sejmowe zawdzięcza wyłącz, 
nie.. rahinowi Perlmutrowi, a zrozumimy, że 
obłuda endecka jest hezgraniczna. 


ESET: PETR a EE Z R 
Nowa panika walutowa w Berlinie. 


BERLIN, 3. sierpnia Pierwszem następ. 
slwem ultimatum Poincarego jest nowa zwyżka 
obcych dewiz na gieldzie berlińskiej. Dolar do- 
szzędł do wysokości 840—860, czeska korona 
do 1919. 

Zwyżka cen wywołała w przemyśle ber- 
lińskim ruch strejkowy. Wielkie przedsiebiorstwa 
fabryki maszyn Borsig w Tegol jak również za. 
kładv Daimlera zamknęły swe warsztaty, ponie» 
waż nie chcą uwzględnić nowych postulatów! 
robotniczych w kwesty, podwyżki płac. 

Obecny stan cen artykułów żywności w 
Berlinie przedstawia się następująco: Funt mię. 
sa wołowego 70—90 mk. niem., funt cielęciny 

140 mk. funt kiełbasy — 160 mk. kilo świe. 
żej jarzyny — 30—40 mk, funt masła 100—110 
mk., 1 jaje — 7.50 mk., za litr mleka żądają 15 
mk. ale kierownik urzędu mlecznego zapowie- 
dział, że do zmimy cena npotniesie się do 25 mk 

Nastąpiło również ogromne podwyższenie 
cen "biletów do kin, najtańszy bilet kosztuja 
50—60 mk. 
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„DZIENNIK LUDOWY” 
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Miepodiegiościowcy z narad.-demokr. 


Gdy legiony w r. 1914 z Piłsudskim przekro- 
mzyły granicę Kongresówki i rzuciły hasio walki 
zbrojnej o niepodległość, a Mikołaj Mikołajewicz 
wgłosił swój sławetny manifest, narodowa demo- 
kracya wysłała do tego ostatniego następujący 
plugawy, wiernopoddańczy į czołobitny tele- 
gram: 

„Wasza Cesarska Wysokości! Głęboko 
wzruszen! orędziem Waszej Cesarskiej Wyso- 
kości, które nam obwieszcza, że waleczna armia 
rosyjska, dobywszy oręża w obronie Słowian, 
walczy l za Świętą dh naszego narodu sprawę 
wskrzeszenia zjednoczonej Polski, złączenia w 
jedną całość wszystkich rozdartych jej cześci 
pod berłem Jego Cesarskiej Mo- 
5€1, niżej podpisani przedstawiciele stronnietw 
1 grup społecznych polskich wierzymy mocno, 

„Że krew synów Polski, przełfewana łącznie z 
*krwlą synów Rosyi w walce ze wspólnym wro, 
giem, stanie się najlepszą rękojmią nowego ży- 
Ga w pokoju i przyjazni dwuch narodów slo- 
«ianskich. W dniu historycznym tak ważnego 
dla narodu polskiego orędzia przejęci jesteśmy 
goratem pragnieniem zwycięstwa armii rosyj- 
skiej, stojącej pod najdostojniejszem dowódz- 
twem Waszej Cesarskiej Wysokości i oczeku. 
jemy jej zupełnego na polu waiki tryumfu. Te 
życzenia i nasze wiernopo ddańcze 
uczucia prosimy Waszą Cesarską 
Wysokość złożyć u stóp Jego Ce- 
sarskiej Mości Najjaśniejszego 
Pana“! 

Pod tym telegramem podpisani są wszyscy 
najwybitniejsi endecy, jak: Roman Dmowski, 
Władysław Grabski, Władysław Jabłonowski, 
Amtoni Marylski, dr. Antoni Rząd, Antoni Sadze 
wez jt d. 

Zaś endecya w Galicyi pod berłem Francisz- 
ka Józefa wstąpiła do Naczelnego Komitetu Na- 
rodowego, aby poprzeć tam, wbrew Piłsudskie- 
mu, kierunek austrotflski. Bardziej typowej ugo- 
Gy, wstrętrizjszego !ojalizmu na wszystkie fronty, 
gorszej kezijzowvości niepodobna sobie wyobra- 
zić. Tam padają do stóp Mikołaja, tu liżą stopy 
Franciszka Józefa. 

Dnia 16 sierpnia 1914 r. endecy podpisali o- 
dezwę N, K N, w której czytamy: 

» ^itstrya w obronie woiności swych ludów 
Nysyia na ziemie polskie potężną armię przeciw 
Tozyjskiemn ciemięzcy! Szlachetny monarcha 
tego państwa, pod którego sprawiedliwymi i 
mądrymi rządami część naszego narodu mogła 
przez pół wieku rozwijać i mnożyć polskie 
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FELIKS ZASAŃSKI. 


Ti 


Zmierzch króla stworzenia. 


POWIEŚĆ FANTASTYCZNA. 


(Ciąg dalszy), 

Jek napełnił powietrze. 

Trzydzieści pocisków-olbrzymów pruło stalo- 
wą piersią szare chmury... 

Rozhuśtywało się coraz dalej i dalej morze 
mgieł ponad nami, huragan stalowy darł w niem 
wściekle drogę przed sobą .. 

Zachichotało niebo smicchem giganta... 

Lecą smoki piekielne ponad szczytami gór, 
drżeniem niepokoju napelniają ziemię, jęk i kwi- 
enie czyśca zostawiają po sobie., 

Lecą smoki piekielne ku wzgórzom slowa» 
ckim, które dymią od końca do końca... 

Cichnie huragan. 

Zamarły nasze serca. 

Lecz mysl pieści stalowe pociski, życzy im, 
by szczęśliwie dotarły do celu, by dopadłszy wsi 
płonących zmiotły wroga przeklętego... 

Nienawiści nasza! Leć ty wraz z burzą po- 
zisków i rwij w strzępy karli pomiot piekła! 

Nienawiści nasza! 

Ty dżumę zasiej wśród podpalaczy i zbójów, 
a chocby zaraza i nas trawić zaczęła, z rozko- 
Szą konać będziemy, widząc drgawki ostatnie 
wrogów śmiertelnych. 


g 


siły i cała jego armia, ruszająca do boju o 
najwznioślejsze ideały kultury, patrzy na naród 
polski jako na wypróbowanego obrońcę tych 
ideaiów! i təd. 

Podpisani są pod tą odezwą z endeków i 
spółki: pp. Tadeusz Cieński, dr, St., Kasznica, 
K. ks. Czarioryski, A. ks. Lubomirski, ks. Zaj- 
chowski, dr. Stanisław Głąbiński, Al hr 
Skarbek, Stanislaw Grabski, dr. Stanisław 
Stroński, dr. Stefan Surzycki. 

W Warszawie p. Władysław Grabski życzy 
zwycięstwa armii rosyjskiej, we Lwowie p. Stani- 


sław Grabski — austryackiejj W Warszawie — 
wiernopoddańczość rosyjska, we Lwowie — au- 
stryacka 


Dla uzupełvienia obrazu należy dodać, że 
posłowie endeccy w parlamencie niemiichim wraz 
z całom Kołem po!skiem głosował — za kredy- 
tami wojennymi dia rzadu niemizckiego. . 

l ci wierni poddani [ch Cesarskich Mości 
pasują się dziś sami na rycerzy narodowych. 
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Abdera. 


Grono literatów i poetów, tak zwanych fu- 
turystów, bawiąc na wywczasaeh letnich w Że- 
giestowie i Krynicy, zamierzało urządzić lam 
swój wieczór literacki. W wieczorze mieli wziąć 
udział: artysta Adwentowicz, a także rp. Anątol 
Stern, Bruno Jasieński i Aleksander Wat, Ale 
tam na wywczasach bawił też sławetny poseł 
Dymowski. Udał się więc do miejscowego staro- 
sly — i oto wymienieni wyżej literaci otrzymali 
następujące dokumenty urzędowe: 

„L. 26780. Za Starostwo w Nowym Sączu. 
Nowy Sącz, 26 lipca 1922, 


Z posiadanego w Starostwie dowodowego 
pisemnego matervału wynika, że pobyt pana 


w rejonie tutejszego powiatu jest ze względu na 
interes Rzeczypospołitej Polskiej 
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OZON WWO E, 


Mimochodem. 


„Narodowy“ dziennikarz przy robocie. 


Pilsudski jest ostatni z rodu; z rodu szla- 
checkich bojowców bałamucących się demokra- 
tvcznie. Takiemu człowiekowi z futerału ro- 
mantycznego, biednemu szlachcicowi zaskoczo- 
nemu przez socyalizm przeciwstawił się człowiek 
żywy i szczery (Korlanty) z komedyą jakąkol. 
wiek a zwłaszcza z polityką maskaradową nie 
mający zgoła nie wspólnego“. (| l 

Tak pisal niedawno publicystai filar „Słowa. 
polskiego“ we Lwowie p. Stanisław May kowski. 

Ten sam p. Maykowski w roku 1916 w ka. 
lendarzu legionisty poolskiego, wydawniciwo 
N. K. N. o Naczelniku Państwa Piłsudskim 
pisze w sposób następujący: P 

Dzieje Józefa Piłsudskiego, to są dzieje 
wiary. 

Zbieglszy z zesłania nie opuścił rąk. Wstal 
do pracy o rewolucyjnej zorzy. Zaoral ziemię 
Królestwa. Organizował sercem, gorączką, Wla- 
rą, uśmiechem | 

To było nazwisko Piłsudskiego. Po cichu 
obwolany przez serca wodzem, jakby nowy Na 
czelnik, coś z tamlego w sobie mający; gołąb 
uzbrojony mieczem, żołnierz als i obywatel ser, 
deczny strateg stawał się teu cichy człowiek 
coraz głośniejszy. 

„Dzień 6-go sierpnia 1914 objawił Pił 
sudskiego. W trzystu ludzi, którzy nie mieli ca* 
łych butów, ale mieli cale dusze, wtargnął 
w ziemię Królestwa, wydał polską wojnę naj. 
większej europejskiej potędze. ; 

Historya polska wyszla naprzeciw niego 
człowicka 0 twarzy żołnierza.mędrca) ze 
swych spleśnialych muzeów. Poezya polska 
schyliła podartą lirę. Życie polskie, uwięzione 
we wlasne kłamstwo o śmierci zapłonęło od 
kilkudziesięciu lal pierwszym rumieńcem. 

Takie „panegiryki” niesmaczne pisało się 
6 lat teniu zaledwie, ohydne oszczerstwa i ka- 
hunnie pisze się dzisiaj. Nie ma to jak oryenia- 
eva polityczna „narodowego“ dziennikarza i pa 
szanowanie wypowiadanych przez siebie i opi- 


niepożądany. |nii publicznej z impetera i arogancyą sugiero: 


Wobec tego zabraniam panu pobytu w tutejszym | wanych przekonań. 


powiecie i polecam, byś go w ciągu 24 godzin 
opuścił pod zagrożeniem przymusowego wyda- 
lenia pod strażą. Również zahraniam panu na 
powrot do tutejszego powiatu na czas jednego 
iroku. O tej decyzyi zawiadamiam równocześnie 
policyę państwową, celem dopilnowania wyja 
zdu z powiatu* Podpisano w z. starosty J. Jur- 
kowski 
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Pobór do marynarki wojennej. 

WASZYNGTON 4 sierpnia. (AW) Kierow* 
nictwo marynarki wojennej opracowało projekt 
ustawy poboru do marynarki wojennej. Projekt 
przewiduje A-letnią służbę ochotniczą. 


MASYWEM" 


Tytusem, cholerą zakaźmy źródła i rzeki! 

Choroba niech wybije najeźdźców i wówczas 
ich trupy psom rzucimy, by darły ję zębami na 
sztuki |... 

Szał nienawiści, złości piekielnej ogarnął ar- 
mię tatrzańską ! 

Przekleństwa, dzikie okrzyki napełniły góry 
i kotliny ! 

Potwory stalowe, co przeleciały nad wojska- 
mi. rozpętały w nas burzę nienawiści dyabelskiej. 

I gdyby w tej chwili szatański pigmej pod- 
szedl ku naszym kryjówkom, obłęd zaciętości 
powiódłby naprzód naszą lawinę, na zmiażdżenie 
wroga, na ochłodę szału w jego krwi gorącej!... 

Nad Liptawską! doliną błysk potężny oświe- 
tit niebo i ziemię. 

Rozdarły sę chmury, 
płachty dymu i obłoków. 

Rozhukany cyklon eksplozji spiętrzył tabuny 
mgieł... 

Zachwiały się dalsze obłoki... 

Ryk cichy toczył się po niebie, wzmógł się, 
poteżniał, aż wreszcie łoskotem gruchnął o góry. 

Grzimot przewalłał się po ziemi i niebie, spły- 
wał po stokach górskich, spadał w przepaści, 
wzmacniał się echem przeciągłem, 

Burza głosów pognała w odleglejsze strony, 
zwolna uspokajały się góry, jedynie tylko lasy 
wzburzone szumiały długo, przeciąpie... 

Cisza, co nastąpiła, wydała się wojskom czemś 
nadprzyrodzonem. 

Czekał żołnierz.. 


wyrzucając z siebie 


Oczy wszystkich utkwiły na południu... 

Słupy dymów cicho posuwały się naprzód. 

Płonęły coraz to bliższe miasteczka i wioski. 

Raz po razu wystrzelały coraz to nowe o- 
gniska. 

Groza majestatyczna wiodła pochód płomieni 
na północ... 

Podmuch śmierci kroczącej mroził krew... 

Wróg niewidzialny czołgał się ku nam, wi- 
dzieliśmy wyspy ogniste, które rzucał przed so- 
bą, lecz karłów samych nie widziało oko ni- 
czyje! ' 

Zapadła noc. 

Tam od południa łuna okrwawiła niebo... 

Plonęly miasta i wioski, lasy i pola zboża 
niezebranego pełne. 

Wojska widzą sunącą ku Tatrom pożoge... 

Ktoś zanucił pieśn.. Podchwycił ją drugi 
I tizegle:. 

. Swięty Boże!.. 

Wśród gór i lasów niósł wicher słowa piesni- 
modlitwy. 


Tej nocy nikt oka nie zmrużył... 

Wrażenia, myśli, lęk i oczekiwanie czuwały 
w nas. 

Przeżycia dnia wydały mi się snem... 

Tęsknota głucha opanowała me Serce... 

Myślą pob:egłem na północ... 

Wtem zadąt.zimny wicher, ze Świstem i szu- 
mem uderzył z boku, wstrząsnął Świerkami lasu. 
Żałosną melodyę zanuciły gałązki drzew... 

i (C. d. n.) | 
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Nowiny z dnia. 
Lwow 5 sierpnia. | 
KOLONIA POLSKIEGO TOWARZYSTWA | 
„DZIECI NA WIEŚ“ Z KOŁACZYC, wraca w po-, 
niedziałek, 7. b, m. o godz. 6.25 po południu. | 
RZEKOMA LISTA KANDYDATÓW SOCYALI- 
STYCZNYCH. Niektóre pisma ogłosiły rzekomo 
przez Radę Naczelną P. P.. S. ustaną stę kan- 
dydatów do sejmu. Musimy stwierdzić, że wia- 
domość ta, nie jest zgodna z prawdą. 
POGRZEB TOW. JULIUSZA GUZSDE Socya- 
liści francuscy: zgotowali Juliuszowi Guesde'owi 
wspaniały pogrzeb, Uczestniczyli w nim i komu- 
niści. Pochód ciągnął się na przestrzeni kilometra, | 
Po trzech godzinach drogi dosięgnął kremata- 
rjum na cmentarzu Pere- Lachaise, gdzie ZWANĄ | 
slynnego socyalisty zostały spalone. Na stopniach | 
krematorjum przemawiali Paul Faure, Sembat, 
Digai, Bracke, Lebas, Delory, Osmin, Antseele (w 
imieniu belgijskiej partyi robotniczej), Breiķ- 
scheid (w imieriu niemieckiej party! niezależnych 
I 
| 


sotyalistów), Leca Dentsch (w imieniu przyja- 
chói Plechanowa), Panken (w imieniu amerykań- 
skiej partyi robotniczej). Przysła!i przedstawicieli 
swoich prezydent Rady ministrów p. Poincare, 
minister spraw wewnętrznych, prezydent Izby de- 
putowanyich. Wszystkie dzjenniki poświęcają zmar- 
lemu obszerne wspomnienia. 

PAWILON MINISTERSTWA ROLNICTWA I 
DÓBR PAŃSTWOWYCH na II. Targach Wscho- 
dnich. Ministerstwo Roł:ictwa i Dóbr Państwo- 
wych wystąpi na tegorocznych Targach Wscho- 
dnich jako największy w Polsce producent drze- 
wa z okazami swej gospodarki ieśnej i wyroba- 
mi przemysłu drzewnego. Doiyczące eksponaty 
wystawione będą w osobnym rządowym Pawilonie 
Leśnictwa umyślnie na tem ceļ zbudowanym. Na 
tę zbiorową wystawę państwowego leśnictwa zło- 
ża się Zarządy okręgowe lasów państwowych w 
Łucku, Siedlcach, Biatowieży Radoriu, Warsza. 
wie, Poznaniu i Lwowie, które dostarczą znacz- 
nej ilości okazów wystawowych. Całość bogato o- 
besłana j urozmaicona da ogólny pogląd na 
działałność, zdolność wytwórczą i siłę eksporto- 
wą rządowych zakładów produkcyv! leśnej i prze- 
mysłu drzewnego we wszystkich rewirach pań- 
stwowyich. 

Ze wzgłędu na wiek swój sędziwy, honoro- 
wę miejsce w pawilonie zajmie wyrzynek najstar- 
szego cisa, liczącego ekolo 700 lat, wyrosłego 
w Cisowcu w okręgu nadleśnictwa Wierzchła na 
Pomorzu. Zarząd okręgowy w Poznaniu Tye] 
wi ciekawą kolekcyę krążków różnych drzew e- 
gzotycznych hodowanych w drzewostanach lub na 
większych powierzchniach próbnych Zarząd pań- 
stwowy dóbr żywieckich are. Karola Stefana wy- 
stawia próbki retortowego węgła drzewnego, su- 
rowego octu drzewnego, | wzory alkohołu metylo- 
wego draz smoły drzewnej. Z nadleśnictwa kos- 
sowskiego zgłoszono między innemi różne pro- 
dukty przemysłu domowego, a jako specyałność | 
słytme wyroby mieszkańców Szeszory, w szczegól i 
ności bednarskie naczynia domowe i narzędzia | 
drewniane. Szkosa dla leśniczych w Bolechowie | 
zgłosiła różne modęłe i okazy dekoracyjne. Pusz- 
cza białowieska reprezentowana będzie przez ko- 
lekcyę wzorów papieranki. 


() WŁOSKI GOŚĆ CHADEKÓW, Jak dono- |* 


szą z Warszawy, w ciągu bieżacego miesiąca 
przybędzie tam jeden z wybitnych dziaiaczów! 
politycznych włoskich, ksiądz Sturzo. Jest on se- 
kretarzem Populari, stronnictwa katolicko - lu- 
dowego we Włoszech. Sturzo przycywa do War- 
szawy na zaproszenie Klubu Chrześcijańskiej De- 
mokracyi, by odbyć szereg konferencyi na temat 
polityczno - społeczny. 

NIEDBALSTWO MINISTERSTWA SKARBU. 
Izba skarbowa we Lwowie wszystkich pracowni- 
ków skarbowych, żądających legitymacyi, upraw- 
niających do zniżek kolejowych, zapewnia, że 
skoro tylko druki z ministerstwa skarbu nadejdą, 
to wówczas natychmiast wyda się legitymacye 
żądającym, Niecierpiiwym zaś, skarżącym się na | 
opłacanie dnogich całych biletów kolejowych, tłu- | 
maczy się, iż emeryci z powodu braku druków | 
czekali na Tegitymmacye kolejowe 6 miesięcy. | 


„DZIENNIK LUDOWY” ` 


KURSY WALUT. Wczoraj na giełdzie ofi- 
cyalnej we Lwowie płacono. za 1 dojara od 6.250 
do 6.350, dol. kanad. 6.250, marki niem, 7.25 
— 9.25, leje rum 38 — 40, liry 265, franki ir, 
500, fr. belg. 480, fr. szwajc. 1.150, kor. czeskie 
155, kor. austr, stempl. 0.10, į. szterłing! 27.500 
marek, 

SAMOWOLA PROBOSZCZA. W niedzielę, d 
30 z. m o godz. 3 po połuaniu miał się odbyć 
w Kołomyji pogrzeb śp. 4-leiniej Anny Re'schów- 
ny. Na pogrzeb zamówiono proboszcza parafii 
rzym.kat Wójcika; zapłacono mu żądaną kwo. 
tę 10.000 mk, W dniu pogrzebu przyjechał ks. 
Wójcik, jednakowoż odprowadził kondukt pogrze- 
bowy jedynie do bramy cmentarza (cmentarz jest 
w odległości 1500 kroków od domu zmarłej), 
a nastepnie ulotnił się bez najmniejszego powodu 
tak, że pogrzeb odbyć się musiał bez asystencyi 
duchownej. Postępowaniem swem proboszcz Wój. 
cik wywołał zrozumiałe rozgoryczenie. Zdałoby 
się już, by konsysiorz we'Lwawie wkroczył prze- 
ciw ks. Rójcikowi, kióry w całej parafii jest 
znienawidzony, 

CZYJE PIENIĄDZE? Paulina Sifberówna w 
ul. Pełczyńskiej zmałazła 3760 mk. 21 leji, 50 
bani, i 2 dolary, oraz legiiymacyę na nazwisko 
Haliny Karp z Krakowa. Pieniądze te zdeponowała 
na policy!. X 

ZATRUCIE GRZYBAMI. Marya Miško, żona 
wożnizy z fabryki wódek Sprechera, za rogatką 
Gródecka, po spożyciu trujących grzybów cięż- 
ko zachorowała. Pogotowie rat. udzieliło jej po- 
mocy i odwiozło ją do szpitala. 

Z POGOTOWIA RATUNKOWEGO. Tekla B. 
będąc w rozstroju nerwowym, w zamiarze samo- 
bójczym skoczyła z dachu parterowego domu 
przy ul. Pijarów l 56 a, przy czem złamała 
rękę i odniosła liczne kontuzye. Po zaopatrze- 
niu odwieziono ją do szpitala. 

Z KRONIKI POLICYJNEJ Edmund Dindorf 
z Jarosławia, upił się Iwowską wódką i w ub 
Słonecznej, bił, kto mu się nawinął pod rękę, a 
szczególnie płeć słabszą. Policya z troskliwości, 
aby mu nie sprawioro „lania“, osadzila go w 
areszcie. 

KRADZIEŻE I OSZUSTWA. Onegdaj noca w 
Rzeszowie ze składu kuśnierskiego A. Spiry, skra- 
dziono 59 skórek krymskich, wielką ilość selski- 
nowych, listdh i t, p. Były one znaczone literami 
A. S. Szkoda wynosi 5 milionów marek. 

W Jaszowieach koto Cieszyna, kierowrik pocz- 
ty Marcin Jarosz, sprzeniewierzył 2,500.000 mkl 
W czasis szkontrum kasy przez komisyę z Kra- 
kowa Jarosz zbiegł. 

W Chyrowie, w sklepie bławatnym Bałbiny Ko- 
złowskiej, pewien gość kupił przed 2 tygodniami 
kapelusz i krawatkię i zaplacii banknotem 20 do- 
larowym. Kuptowa wydała mu resztę 104000 mk, 
Następnie okazało się, że banknot ten był sfał. 
szowany. Onegdaj ziawił się ów osobnik i chciał 
kupić płótno za dolary. Gdv kupcowa zwróciła 
mu uwagę, że dolary są faiszywe, wybiegł ze 
sklepu i począł polami uciekać w kierunku Do- 
hromila. Poicyant Malik, wsiadł na rowr i zgo- 
łał go donedzić. Okazało sie, że jest to Leizor 
Schachter, zamieszkały w Przemyślu. Zarządza- 
no sledztwo, w cefu ujęcia spólników fałszerza. 


— oto — 


3 ruchu robotniczego. 


$ NADZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZE- 
NIE ZWIĄZKU ZAWODOWEGO MURARZY i t. 
d. we Lwowie Zaprasza sę tow. Murarzy i tdi 
na dzień 6. sierpniu, o godz. 10. przed polu- 
dniem. 

Porządek dzienny: 1. Sprawa centralizacyi. 2. 
Wnioski. 3. Sprawy bieżące. 

Zarząd Związku zaprasza sekretarza tow. 
Kortianka i tow. Sioniowskiego.. 3— 

$ DO POMOCY BUDOWLANEJ! Walne ze- 
branie związku odbędzie się w sobotę 5. sier- 
pnia o godz. 6. wieczór w lokalu „Praca“, Ry- 
mek l 8. Sprawy ważne! Jawcie się licznie! 

Były Komitet strejkowy, 


— eee — 


Nr. 175 


Jak się rozdaje dostawy wojskowe? 


Mimo licznych artykułów i apelów o war- 
stat pracy dła zdemobilizowanych oficerów akcya 
cała małe daje rezultaty, 

Nawet władze wojskowe odmawiają im na- 
leżnej pomocy. Oto od interesowanych otrzy- 
mujemy następującą skargę: 

Dnia 16 lipca br. rozpisała Intendantura D. 
O. K. Lwów, konkurs na dostawę paszy dla 
podległych tut. Intendanturze garnizonów. Do 
konkursu stanęło mnóstwo oferentów. Z pośród 
wszystkich na szczególną uwagę zasługiwała 
oferta zdemobilizowanych oficerów gospodar- 
czych W.P. na dostawę siana i słomy dla Gar- 
nizonu Stanisławów, Kołomyja, Sniatyn, Na- 
dwórna. 

Mimo, że sam szef Intendantury p. pułkownik 
Schindler poprzednio kazał się powołać na o- 
fercie zdemobilizowanym oficerom, że proszą 
o dopuszczenie ich do ustnej licytacyi, by tem 
samem ewentualnie obniżyć cenę lub zgodzić 
się na inne warunki, oferta została przez p. puł- 
kownika Schindlera niezatwierdzoną i odrzu- 
coną 

Dowiadujemy się przy tem, że wspólnik do 
tegorocznej dostawy p. Schinagel ze Lwowa, 
chwalił się listami prywatnemi, pisanemi przez 
p. pułk. Schindlera, że niech się tylko o dost»- 
wę poda, jaką zechce, taką dostanie 

P. Schinagel nawet dwa dni przed konkur- 
sem chciał się zakładać o dwa miliony marek, 
że dostawę tegoroczną paszy tylko on dostanie. 

Właściwy zaś dostawca p. Joachim Muskat- 
tenblitt, wzbogacony paskarz na zeszłorocznej 
dostawie siana, dał słowo honoru zdemobilizo- 
wanym, że na tegoroczną dostawę paszy nie 
reflektuje, najpierw proponował spoótkę, potem 
wybadawszy warunki zapodane przez zdemobi- 
lizowanych, zużytkował je i wniósł ofertę, którą 
następnie zatwierdzono. 

Dowiadujemy się, że oferta przyjęta opiewała 
plus 10 proc. cd cen rynkowych, względnie tar- 
gowych, zaś zdemobilizowani oficerowie podali 
te same warunki i zażądali tylko 5 proc. plus 
od cen miejscowych na miasto Stanisławów, 
zaś na 'Kołomyję tylko 2 proc. plus od ceny 
obowiątującej w danej miejscowości. 

W tę gospodarkę chyba *wejrzą naazorcze 
władze. 
posuerat o o TREE OWE TLZFEZICH TTEMIEPSZ TA 


Sprawy partyjne. 


* KOMITET OBWODOWY P. P. S. DLA 
WSCHODNIEJ MAŁOPOLSKIodbędzie swoje po. 
siedzenie w niedzielę 13 sierpnia w lokalu Kasy 
chorych, Brajerowska 8. Początek o godz. 10. 
rano. Na porządku dziennym: 

1. Sprawozdanie sekretaryatu. 

2. Referat o sytuacyi politycznej i ordyna» 
cyl wyborczej. 

3. Sprawy organizacyjne 

Obecność wszystkich członków Konieczna, 
CAA < WOMEN ENEA SET TTJA E 2-1 20CM 


Komunikaty, 


x DO WSZYSTKICH KÓŁ ZAWODOWEGO 
ZWIĄZKU PRACOWNIKÓW KOLEJOWYCH, w 
okręgu dyrekcyi lwowskiej. 

Dnia 5. sierpnia b r. odbędzie sie Doroczny 
Walny Zjazd Okręgowy dełegatów Kół Z. Z. K. 
Początek obrad o godz. 9. rano, w sali Związku 
przy ul Gródeckiej I. 69. Każde Koło miejsco- 
we musi wysłać delegata gdyż są ważne sprawy ną 
porządku dziennym. Prezes: Ursel! Jan. Sekre- 
tarz: Maxamin Karol. 1057—4 

X FESTYN. na dochód Domu Ludowego T. 
S. L. i Ochotn. Straży poź. w Lewandówce, od- 
będzie się w miedziclę dnia 6. sierpnia b. r w 
lesie biatohorskim (po lewej stronie toru kolejo- 
wego). Początek o 3. pop. Muzyka 19. pp. — 
Wstęp 100 i 50 mk 


|v| WADESŁANE, Tv) 


PODZIĘKOWANIE. 
WPanu Dr. Ambrosawi za wyleczenie Syna mego 
z ciężkiej choroby piersiowej — staropoiskie Bóg zapłać 
1060 r. Wierzbicki. 
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Ceny artykułów spożywczych na targach miejskich. 


Od dnia 4. b. m. obowiązują we Lwowie na” śmictany kwaśnej 400. 1 kg. masła descrowego 
stępujące ceny wytyczne, których przekraczać | 2.600, stołowego 2.200, kuchennego. 1.800, sera 
nie wolno. osełkowego 400, beczkowego 380, jaja po 36 Mk. 

1 kg. ziemniaków młodych do 60 mk., lecz 
Można je nabyć niżej 50 mk., załeżnie ood dø GRZYBY I OWOCE. 
wozu, 1 kg. ziemniaków starych 25, buraków AE awaliGwch ŚWiedsóh 4 
młodych bez naci 60, cebuli starej wybieranej sadów w, Mp. YE WENA e, 
320, fasoli szparagowej żółtej 120, zielonej 80, 5 
kapusty 100, marchwi młodej 40, ogórków 140, 
pomidorów 600, 1 litr bobu luszczonego 60, 
groszku 160, biełuszezonego 60, kartofli mła 
dych 40, czosnku główka większa l sztuka 10, 
wiązka cebuli 80, sztuka kalarepki 8, wiązka 
twperku (2 dkg.) 5, kupka kwasku 5, duży ka, 
lalior do 200, główka kielu 50, główka sałaty 


gruszek wybieranych 800, drobnych 150, cze 
reśni 250, wiśni 850, wiśni czarnych hez szy 
pułek 450, 1 litr porzeczek 150, agrestu 150, 
borówek 200, poziomek 300, malin leśnych 
250, ogrodowych 350. 


RYBY. 


do 10, zielone dązka 10. Jeden ogórek d : E . 
kiszenia od 10 gh 14 Mp. £ m 1 kg. szczupaka i karpia 1.500, lina 1.200, 


ryb drobnych 800 Mkp. w 

ara kurcząi do 800 Mkp. W razie przekraczania tych cen należy 

: wap „0. AAN zwracać się do kontrołorów targowych i do poł 
NABIAŁ. i sterunkowych policyi. 

mleka pełnego 110, zbieranego 50,| 


taniej, kg. drobiu bitego do 1.000, żywego o 20% 


i htr 


oz te i |pujący dla wojska. Ci panowie nie trudzą się na 
0 baczniejszą kontrolę w skiepach Peye aby tam robić zakupy u producen” 
miejskich, i (ów, lecz grasują po miaslach, podbijają ceny 


i wywołują sztuczny braki artykułów spożywr 
czych. 


SYTUACYA NA RYNKU ZBOŻOWYM. 


(:) Powszechną jest dziś we Lwowie skarga 
na brak cukru mia'kizgo i nagłe, “i uzasadnione | 
padrożenie tego towaru. y 

Dostać go można tu i ówdzie — ałe z mudno-| 
Sia, kosikowy natomiast, znacznie droższy, wi 
Gamy w każdym sklepie spożywczym 

Jak wiadomo, sklepy mejskiego Zakładu a- 


l 


na giełdzie zbożowej. Zrzeszenia konsumentów 


PIOW izacyjnego oirzymują stale mia.ki cukier doj aai L Ok 4 
Sprzedaży niestety jednak dochodzą nas skargi, | « STga już związek 
# W Wszędzie cukier ten przeznaczony jest dła / sumo sprzedaje 1 kg. bochenek chleba po 205, 
"stęp Wj napróżno zapytuje: „Kredy bę-| zaś konsumy swym członkom po 215 marek. 

Oto jak nas infovmują, mieszkańcy ul. Sło- T NOWE A a pk po >= ij 
dowej Aro dą Pd RE ea ai. | OHOMAZO" pnage miejską aprowizucyę. 

2 ; skowe]j | Inmych PGDISKICH, ne moga 
SIĘ doprosić cukru w skiepie m. Zskiadu aprowi- 
żacyjnego przy ul. Siolowej, naturalhie cukru po 
cenie taryfowej, gdy sąsiedni sklepik prywatny 
bierze z największą łatwo icią ten towar z mjeb 
skiego sklepu, by go z naliżytym** zyskiem od- 
sprzedawać gromadzącej się publiczności. 

: Kierownictwo m. Zakładu  aprowizacyjnego 
winno wglądnąć w tę sprawę, gdyż bezwarunkowo 
cukier miejski przeznaczony być winien da Jud. | studenta. Mikulewicz zdołał zbiedz do lasu i 
rości, nie zaś dla sklepików w celach speku- | uratował 50.000 Mk., które miał przy sobie. 
łacyi! i W Snihowie nocą na 2. b. m. kilku oprysz 
TEZRDYEYTCN EE ków wpadło do sadu Stefana Nowaka i poczęli 


Qgałacanie miasta z artykuł, Spożywczych. 


,  Bandv spekulantów masowo wykupują bydło 
! nierogaciznę w wschodniej Malopolsce i wy, 
wożą na zachód a następnie zagranicę. Glównym Ą ; ; ER 
terenem tych operacyi spekulantów jest Jwów.|daj w nocy 2 bandytów pobiło woźnicę Moj 
Wykupują oni systemaivcznie wszystkie tłusz | żesza Gobla przyczem zrabowali mu 75.090 Mk. 
cze i mięso. Bywają dnie takie, że rzeźnicy zu | Za odjeżdżającym jeden z opryszków strzelił 
pełnie nie sprzedają Uuszczów ludności, lecz|z rewolweru, lecz na szczęście nie trafił. 
ukrywają je dła hyen spekulacyjnych. RA W Zapolednikach, pow. tarnobrzeskiego 

W przeciągu ostatniego miesiąca wywiezio onegdaj nocą 2 bandytów zrabowalo w miesz 
no ze Lwowa 8 wagonów słoniny i sadła. Wa [taniu Lejzora Pomeranca 200.000 Mk. i buciki 
pomy te desvgnowano dù Katowic, Lidy, Kow poczem opryszki zbiegli do lasu. s ń 
- Równego, Brześcia Litewskiego. nm u OK ad 
iier znie trudni sie niejaki © 1 t 

tym przeważnie trudni się niejaki gu | WALKA Z BANDYTAMI W LUBELSKIEM. 


Ryder, zamieszkały przy ul. Świętokrzyskiej à y à a 3 
Pód |. 19 Firmą odbiorczą jest tow. „„Ziemio | W ostatnich czasach w tej części kraju z rąk 
bandytów zginęło & polieyantów. 


płód” w Warszawie. | ».. : 
Bracia Krancowie, niejaki Chomin, Telicz Onegdaj w nocy banda opryszków w Pod”, 


Rabunki i poranienia. 


student ze Lwowa, jechał wozem do Łoziny. 
W drodze kolo Rzęsny Ruskiej napadło na niego 
3 opryszków, polnli go i gospodarza lana Ko- 


jeden z bandytów strzelił dwukrotnie do niego 
i zranil go w plecy i rękę. Przywieziono go na 
| leczenie do szpitala. 

Na drodze z Rohatyna do Chodorowa oneg’ 


kowa, Kazimierowicz i inni skupują tłuszcze | wysokiem, pow. Zamojskiego, gdv nie znalazła 


1 kg. jabłek wybieranych 300, drobnych 150, | 


Dzięki wyboroym żuwom Lwów roi się od” 
oferujących zboże po niższej cenie niż notują! 


licząc na dalszą 


„Jedność“ swym kon | 


Dnia 2. h. m. wieczorem, Karol Miwałewicz, 


wałskiego, przyczom zrahowali kosz z rzeczami į 


otrząsać jabłka, Gdy Nowak wyszed «z domu; 


| 6 sierpnia 1914. 


Ósmy rok mija od chwili, gdy Legiony zde- 
cydowały się na czyn. 
| Dzień 6. sierpnia 1914 r. jest datą zwrotną 
e dziejach odrodzenia Narodu i Państwa Pol- 
skiego. 

Stowarzyszenie b. Legionistów polskich z lat 

1914 — 18 i Związek Strzelecki Obwód Lwów, 
uchwaliły święcić dzień ten rokrocznie jako dzień 
czynu orężnego narodu polskiego. 
Na uroczys.ość tą zapraszamy Reprezentacyę 
i miasta, Władza wojskowe, Cechy i Stowarzysze. 
a ze sztandarami, Związki i stowarzyszenia Mło 
idzieży akademi:kiej i technickiej, Związky za- 
| wodowe i całą patryotyczną ludność miasta. 


PROGRAM OBCHODU: 

Sob ota 5. sierpnia: Zbiórka wiczna na wdo- 
wy i sieroty po Legionistach polskich. O godz.. 
6. wieczorem Capstrzyk muzyk wojskowych ! mu~ 
zyki M. Z. E. po ulicach miasta. O godz, 7.30 
wieczorem Uroczyste Przedstawienie w Teatrze 
| Miejskim. 

Niedziela 6. sierpria: O godz. 7. rano 
Pobudka muzyk wojskowych. O godz. 7. rano 
zbiórka wszystkich członków Stow. b.. Legiaci. 
stów i Związku Strzeleckiego obwodu Lwów (w 
lokalu Związku ulica Zielona l. 7). 

O godz. 8. rano: uroczysta msza, w kościele 
załogi (OO. Jezuitów) Po mszy pochód przed 
pomnik Mipkiewicza i defilada O- godz. 3. po 
południu Festyn w ogrodzie „Gdańsk** (koniec 
"ulicy Listopada), 

l. Stow b Legionisiów, Związek Strzelecki Ob- 
wód Lwów. 


Majstrowie rzeźniccy sprowekowali streik 
LWÓW. 4. sierpnia. 

Dnia 2-go sierpnia b. r. robotnicy rzeźniccy 
sprowokowani zostali do strejku. Przed dwoma 
miesiącami tj. w maju robotnicy rzeźniccy wy. 
stosowali żądania o podwyżkę 100 proc. od ów! 
czesnych zarobków. W odpowiedzi na to maj 
|strowie podwyższyli zarobki o 25 proc., jedno 
„cześnie ceny ma mięso podwyższyli do 100% 
marek, nie mówiąc o słoninie, która jest pro 
duktem spekwłacyi. Szalony wzrost drożyzny, 
(w jesteśmy świadkami, stwarza głodową 
sytuacyę dla klasy robotniczej. 

Zniewoleni marnymi zarobkami robotnicy 
|=; wystąpih z żądaniami 100 proc. Wte 
dv majstrowie laskawie zaofiarowali na odby 
tych pertraktacyach dnia 3. b. m. zwołanych 
„dzięki dyrektorowi. rzeźni p. krzysztalowiezowi 
| proc. podwyżki. Naturalnie robotnicy pro 
spozycyi tej nie przyjęli i wystąpili do walki. 
| Na popof. dnia 3. b. m.. zwołane zostało zgro. 
madzenie majstrów, na którym omawiano kwe 
stye podwyżki robotnikom. W rezultacie zapro 
| ponowano rob. podwyżkę 50%, a w zamian 
| za to domagano się, aby robotnicy pomagali 
| majstrom w walce przeciw magistratowi i jego 
urzędowi do walki z lichwą. W przeciwnym razie 
grożą lokautem. Z przebiegu pertraktacyi za 
| uważyć się daje, że ogół maqstrów zdradza 
| chęć do ustępstw, lecz dorobkiewicze wojenni 
| jak Skrzyszewski Ludwik, Hilnerowicz, Bu 
kowski, Strzelecki K, i Jarolim nie chcą do po. 
rozumienia dopuścić, na nich też cała odpo 
wiedzialność spada za sprowokowany strejk. 
| Dla charakterystyki jakie uczciwe inferesa 
: robią majstrowie rzeźniccy niech posłuży za 
dowód następujący fakt: 

W całym Lwowie daje się odczuwać brak 


dla spekulantów. Z powodu wolnego handlu |u gospodarzy spodziewanej ilości gotówki, zmu.: słoniny po cenach maksymalnych z zupełnie zro 


władze nie mogą zabronić wywozu z miasta z 
biernie muszą się przypatrywać wzrostowi dra | 
żyzny i bnakowi mięsa i tłuszczów. 


Wine obecnych stosunków ponoszą wła |tej bandy Gontarz i jego pomocnik Dudek zginęh | Kowla. 


dze warszawskie, że zezwalają na wywóz zagra jod kul. Nasiępnie schwytano wywiadowcę tej 
nicę artykułów spożywczych. Władze pa bandy Popika, oraz aresztowano 14 gospodarzy, 
wiune są, że nie potrafią zanobiedz przemyt | którzy pomagali i ukrywali bandytów. 
mictwrn, które kwitnie w najlepsze. | W powiecie janowskim 


Stat bydła i trzody chłewnej jest dosta strzałami zabito Stanisława Pędraka : Antoniego 


teczny w kraju dla wyżywienia ludności w pań Gnasia, hersztów innej szajki. Wymienieni kilka- 

stwie, mimo to ceny idź ustawicznie i gwadtow/ set strzałów oddali do policyantów 

walk, górę, na rynku brak mięsa, tłuszczów i Inny herszt bandy niejaki Żabkin, wraz z 

wędhin. 
„łabrykantami' drożyzmy są też agenci sku dyń i tam operuje. 


siła ich do podpałenia własnych zagród. Spło” ; 
nelo 7 gospodarstw. Tej nocy szajka ta natknęła, Podzamóze robotnicy i 
się ma połtcvę. W czasie stoczonej walki herszt; słoniny sprzedanej we Lwowie paskarzom do 


pomocnikiem swym Bezkłonnym, zbiegł na Wo- 


gdyż na stacyl Lwów! 
zatrzymali cały wagon 


zumiałych powodów, 


Olbrzymie transporty tłuszczów od 

|chodzą ze Lwowa, abv drogą szmuglu uciekać 
zagranicę, na czem paskarze mięśni z powodu 
! różnic walutowych robią kolosalne fortuny. Ale 


podczas obławy kto ma sam nadmiernie dużo, ten chce drugie 


mu, a najchętniej robotnikowi wydrzeć jego nę 
'dzny, a ciężko zarobiony ochłap. Obecna ko- 
nieczność strejku rohotników rzeźnickich jest 
tylko jeszcze jednym więcej dowodem cynizmu 
tej branży majsterskiej. 

A 


„DZIENNIK LUDOWY" © r 


Nr. 178 


Kakizćem Lud. Spół. 
Taw. iTydaroniczego 
Ge Liwuwie 


opuści prasę w najbliższych dniach | 
_ powieść Hopton Simctzira pt.: 99% 


Zarzewie wojenne na HMschodzie. 


Świat zaalarmowany został wiadomościami o 
Ifwzpoczęciu nowych kroków wojennych przez Gre- 
cys, wybierającą się pono do samego Konstanty- 
nopolz, jako po swą odwieczną własność. Gróżba 
zajęcia stolicy Turcyi rzucona została chyba tyiko 
dia postrachu, ponieważ nikt w Grecyi rie jest 
przecież tak naiwny, by przypuszczać, że Grecya 
może rozpocząć walkę z caiym prawie światem. 
Albowiem próba obsadzenia Konstantynopola by 
łady ze strony Grecyi wyzwaniem pod adresem 
nieiylko Turcy! i Bułgaryi, nietywo Francyi i 
Włoch, ale także Angi, która — jakiekolwiek 
byłyby jej sympatye dła Grecyl — nie zechce 
przecież o tę sprawę poróżnić się z Francyą 
i Włochami, nie mówiąc już o niechęci Angiiń 
do nowych wojen 1 nowych powikiań politycznych, 

Postępowanie Grecyi da się wytłumaczyć 
tem, że pragnie ona groźną swą postawą zmusić 
entente do usiępstw. Podobno na konferencyi lon- 
dyńskiej, mającej się wkrótce odbyć, sprawy 
wschodnie mogą odegrać znaczną rolę, jako 
przedmiot wymiany w targach francusko - an- 
gielskich na temat odszkodowań niemieckich. 
I z tego względu zabiegiijwa Grecya „podkreśla“ 
manitestacyą zbrojną swoje żądania. 

Grecya ma niewątpliwie racyę, gdy twierdzi, 
że eprawy grecko - tureckie są wciąż w zawie- 
szemiu i że dłużej tak być nie może. Ententa, jak 
wiadomo, na swój sposób uregulowała sprawy 
Bliskiego Wschodu w traktacae w Sevres. Cóż, 
kiedy traktat ten po dzień dzisiejszy zettwier- 
dzony nie jest, a póki istnieje rząd Angory, nie 
ma żaduych nadzie:, aby traktat ten wszedł w 
życie. 

Jest też rzeczą możliwą, że Grecya zaryzy- 
kowała swój krok dlatego, że podobno rząd an- 
gorski jest obecnie słabszy pod wźęlędem mi. 
tarnym | że nowa wojna dałaby Grecyi lepsze 
wyniki, niż dotychczas. 

Równocześnie na terenie bliskiego Wschaclu 
gromadzą się chmury wojenne, mianowicie w 
Turkiestanie, Bucharze, Chiwie. Trudno określić 
dntcładole, co się tam dzieje, gdyż tie ma dotych- 
czas obszerniejszych wiadomości Tyle tylko da 
się powiedzieć, że w Turkiestani?, „republice so- 
PY! LET: 115 "EH UK 7 A 
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2 przestrzeni, 


(Ciąg dalszy). 


Jeżeli ktoś szuka nadzwyczajnych wrażeń, ten 
z pewroi-ig w Pucku ich nie znajdti> Miasteczko, 


nie mające żadnego specyalacgo charakteru, nie 


posiadające dotychczas żadnych udogodnień dia 
letników | nie mogące im dostarczyć niczego 
prócz widoku na zaowr, którą złośliwi nazywają 
„rałuża, cuchnącą flondrami*, nie nadaje się na 
wildegiaiurę Wa wyvrednych wojażerów. Reomp 
swoją zyskał Puck dopiero od czasu objęcia go 
pzez Rzeczpospolita, gdy stał się okienkicm na 
polskie morze, do którego cisną się tiumy, da- 
ząne z wszyskich dzielnic poikkich, by ujrzeć 
tę z!dlugoletniego czaru niewoli wyzwoloną, tę 
z powrosem naszą krarie wielkiej wody, bv dzie. 


polski h bander. 
Lecz o ie się chee zwiedzić Pomorze wraz 
z wszystkieni jego nadmorskiemi ośżodszami, naj- 


lepiej jest owa Puck jako staty punkt wyjścia |stwowej na Pomorzu móżia było za bezcen na- | ba. Jego obrzymia doniostość dła 
dia wycieczek. Ma się stąd bezpo rednie poią- [bywać tam ziemię, domostwa | całe przedzię- | szłości majaczeje w nas niepewnie; 


czenia z wnęlrzem kraju jak i z nadprzeżoem dal- 


szych Stron. W dwie godziny jest się w Gdańsku, | 


a po drodze do niego leży Gdynia i Sopoty; z 
Gdańska kolejka elektryczna zawiezie do Oliwy. 
Mozna urządzić wypad do prześlicznego Wej- 
heowa, do Kariuz, nad niemiecko - polską gra. 
nice. A przedewszysiki«m narzuca się wprost wy- 
ezka ra He, krańtową osadę Rzeczypaspoł/lej, 


leżącą na waziutkim cypłu półwyspu tejże samep; 


nazwy. zeszłego jeszcze roku nie było z Helem 


wieckiej" wybuchio powstanie przeciwko sowio- 


tom i że główną rolę w ruchu przeciwmoskiew - | 


skim gra Emver Pasza. 


Przed wojną gorący przyjaciel Niemców Li 


wódz rewoluzyi miodotureck'ejj zasłynął Enver 
Pasza także jako jeden z najokrutniejszych opraw- 
ców Ormian, ā następnie jako przyjaciel boą- 
szewików, którzy w nagrodę za zasługi Envera 
w dziele „oswoodzenia* ludów Wschodu w du- 
chu „komunisiycznym* mianowali go członkiem 
honorowym III. Międzynarodówki. 

Dziś Enver Pasza jest przywódcą powstańców 
republik sowieckich na bliskim Wschodzie. Ogło- 
sił się om kalilem i emitem wszystkich tych ob- 
szarów, a Moskwa wysyła przeciwko niemu ar- 
mie czerwoną, by oswobodz'ć republiki sowie- 
ckie od oswobodziciela ludów wschodrich. W ce- 
lu schwytania samego Envera wysłano ža nim 
list gończy i wyznaczono nagrodę zk jego głowę. 

Jaki jest stosunek rządu angorskiego do En- 
vera Paszy — trudno na razie powiedzieć. Nie 
syjaśnito tego zabójstwo Dżemala Paszy, doko- 
nane w Tyflisie na drodze powrotnej z Moskwy. 
do Amgory. Jest rzeczą charakterystyczuą, że Ra. 


dek napisał na cześć zabitego artykuł - hymn,| 


w którym opiewa zasługi Dżemala prawie w tych 
samych słowach, co dwa lata temu — Envera 
Paszy. Należaloby przyznać słuszność twierdze- 
Mu, że zabojstwa Dżzemala Paszy dokonała Czeka 
tyfiisaa z obawy, aby nie doszło do porozutńńienia 
mieczy rządem angorskim a Enver Paszą, którego 
io te ozumienia zwolennikiem miał być Dżemaj 


; Pasza. 


Jeżelicy istotnie rząd angorski zaangażował 


się juź po stronie Envera Paszy, lub zmierzał w 
tym kierunku i Grecya dążyła do wyzyskania te- 
go momentu dla swych celów — trudno opędzić 
się wrażeniu, że w takim razie i Moskwa, być 
może, maczała swe ręce, wpływając na postano- 
wienie Grecyi wszczęcia nowej wojny i nawet ma. 
Szerowania na Konstantynopol. Jest to jednak na 
razie tylko przypuszczenie. 


Wojska koalicyjne na linii Czataldży. 
BONDYN, 4. sierpnia. (Pat.). Havas. Dzien. 
niki zamieszczają depeszę z Konstantynopola 
donoszącą, że oddziały angielskie zajęły odci 
nek St Stefano w drugiej linii poza oddziałami 
franonskiemi zajmującymi Czalaldzę. Zdaniem 
dzienników dowodzi to istnienia układu woj 
skowego między obu państwami na wypadek 
ofonzywy greckiej na Konstantynopol. 
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Katastrofa w kopalni węgła w Sierszy Wodnej, 
OBERWANIE CHMURY POWODEM KATASTROFY- 


ll 

W patek miala miejsce katastrofa w szybie 
„Artur“ w Sierszy Wodnej. Opowiadano, że 60 
| górrików padlo ofiarą katastrofy. 

Według zasiaguiętych informacyi w zarzą- 
dzie kopalni w Sierszy wodnej katastrofa przed- 
stawia Się następująco: 

We środę wiadzorem, przeszła nad Sierszą 
szalona burza z oberwaniem chmury. Fale wody 
wdarły się do starych zlewów, skąd przedarła 
się woda do szybu „Artur“ i zalała część jego 
chodników. W tym czasie pracowało tam około 
60 robotników. Część pracujących, widząc nie. 
bezpieczeństwo, ratowała się ucieczką przez wen- 
tylacye boczne. Natychmiast orzystąpiono do ak 


pociąg, klióry wraca tegoż samego dnia. Można 
zatem w Pucku zjeść śniadanie — ukąpać się na 
Helu w; prawdziwym Bałtyku i wrócić na kofacyę 
do resiaurazy! w zawładzie pp. Bojarskiego i 
| Marszałka. 

Dziwi mnie tylko, że dotychczas na całem po- 
brzeżu poiskiem, które jest hajecznym terenem do 
zrobienia mającku, tak mało aje się wyczuwać 
przedsiebionczość naszego Świata kupi?cko-prze. 
mysłowego Od trzech lat masy wycieczkowców 
 przewalają się nal morzem — a ludzie jadą*y 
| tam mają przeważnie troshę pieniędzy do stra- 
| genla: obłacaliby wiece chęteie wygody, gdyby 
lim ich dostarczowo. Ale niestety, poza „Domem 
kuracyjnym* w Pucku I w Ulu, roza kilku moż- 
lwem więari w Gdyni napływające w porze 
|letiiej rzesza nis mają gdzie otrząść pyłu z po- 
, Peóży i rotkwaierować się tak wygodnie, jek w 
(siebie w comu. Dlatego cisną się po wioskach 
|kaszubsti:h, ogiacając kojnia prymitywny sposób 
jbyłowatwa, bo nasz ludek ) 
jzwyczaj prečko przejął jedag z cech hyperkul. 
tury powojennej -— nauczył sio wyzysku. 


sadmorsk nie nauczył | dos ego życia 
: ` . r 5 OKONIE "= R ` fk; PZ, aen aa a y, j R ? 4 o 
cinnie cieszyć się widokiem polskich okrętów i SIĘ wprawd'ie jeszcze dobrze porskości, als nad- | niego Glrzu 


cy! ratowniczej pod kierunkiem sztygarów i in- 
żynierów kopalnianych. Stwierdzono, że woda za- 
lała chodniki na wysokość 1 i pół metra. Po po- 
ludniu wydobyto 

dwóch zabitych górników i jednego 

cieżko poranionego 

od spadających belek, podmulonych przez wodę. 
Ponieważ górnicy, którzy ratowali się ucieczką 
przez boczne weniylacyc, poszli wprost do domu, 
nie można było do wieczora stwiendzić, ile kata. 
strofa pochioneła ofiar. Jest nadzieja, że woda 
będzie wysompowana i praca będzie podjęta na 
nowo. — W pomiżu Sierszy zginęly od uderze.- 
nia piorunu trzy osoby. 


Oczywiście nie nie jest stracone Pomorze 
czeka doiąd na wkład pracy, eaergi: i kapitahi 
polskiego, aby stać się ważnym przemysłowym. 
centrem północno zachodnich kresów Polski. 
Morze powinno być idealnym wabikiem dia szezu- 
rów śródliadowych, którym krótkowzroczność nie 
pozwala dotychczas ogarniać szerszych horyzon- 
tów, stwarzejących pole din ckspanzyi. 

* * 


bk 

W zatoce można oglądać „port“ gdzie sta. 
cyonują okręcik: 1 barni Jesi to miniaturowa 
przysiań, które z koniacziości (poza Gdynią) 
must wysiavszyć dla państwa, rozpoczynającego 
dopiern swe Życie na morzu. Mimo to przybysze 
z glẹLi Poisk: z podziwem obserwują kadłuby, 
maszty, liny statków, ovaz mundury i fizyognomie 
naszycn marynarzy. Polska jest wielka, ale ma 
lylko teu maleńki kącik o zupełnie odrębnym 
charakierze i nastroju. Morze nigdy nie było 
jednym z żywiołów naszego paistwowego i naro- 
— daliśmy się zbyt prędko ad 
ać dlatego, że calą swą ckspanzyę 
przez szereg wioków kierowaliśmy ku wszhodowi 
— | obewmie to morze jest «la nas czemś ohcem, 


I r. a . A 4 + LAT , ` rI r 
| Z chwila pojęcia przez Tokke władzy pań- |do czego dopiero powoli przyzwyczajać się trze- 


i biorstwa, które już dzisiaj 
szych latach — stukio'nic by się onatały; bez- 
| konkurencyjna a w dodatku ueczejwa spskulacya 
(nie ryzykująra prawie nic, uziiaj  zbierałaby 
Oo: nrzedewszystkiem w rozwoju przemysiu 
goszodniago; brzey; polskiego morza rozbrzmi?- 


ważyby bujnen Ży.iem, zamożność, a z nią i 
kultura, przenikejąż w ludousć tubylczą, przy. 


sposobiałaby ją do zżycia się w jedność z resztą 
Polski, do zniwelowania różnie, będących następ. 


połączenia kolejowego; obepnie co dzień kursuje | stwem wiekowego rozdziału z macierzą. 


naszej przy: 
trudno nam 


ri mówiąć o dał-| wyobrazić sobie, że ono może stać się potężną, 


| piersia, kiórą będziemy mogro 'oddychali, wpro- 
wadzaja: zdrowie i siłę w swój organizm. 
Warunkiem egzystencyi Polski jest uzyskać 
tfu, na brzegu morskim silną bazę ovarzia i bia- 
| da nam, jeśl pozwoumy odczepić się od niegog 


lub jeśi zostawimy go jedynie elnogratom, lia- 

gwistom i  wycieczkowcom. 

| (Ciąg dalszy nastąpi), 
ek 
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Teatr Żydowski 


Dzis, w sobotę dnia 5 sierpnia o godzinie 3 
po cenach zniżonych 


Na pograniczu dwóch Światów 


(DYBUK), Legenda dramat. w 4 aktach Sz. An-skiego. 


popołudniu 


dyr. 3. M. G!IMPEL 
Jagiellońska 11. 


_„DZIEŃ NIK LUDOWE 


W sobotę o godzinie  Sadzigie 780 wieczorem 


URIEL AKOSTA 


Tragedva w 5 aktach Karola Gutzkowa. 
Tłómaczył i reżyserował A. Morewski, 


„m 


Gościune - Gadki Trupy wileńskiej, 


W niedziele 6 sierpnia br. o godzinie 730 wieczorem 


Uriel Akesta 


, Tragedya w 5-ciu aktach Karola Gutzkowa. 
Tłóm. i reżyserował A. Morewski. 


Bilety sprzedaje się codziennie od godziny I1-1 i od 4—7 w księgarni „Beth Israel“, Jagiellońska 15 codziennie od godz. 7 wieczorem, w sobotę od 11 przez cały dzień 


i niedzielę od 11—2 ika 1 o4 5—8 wieczorem w kasie teatru. — Kierownik trupy M. Mazo. 
: 2 5 AE ELNA T 


Niedhalstwo Madz « Uw ez 


Od szerezu tygodni skarżą się robotnicy war- 
statów bro |, na nieregularne wypłacanie im na- 
leszytosii Ki kakrotnie zwracali się do oapowie- 
ameh czynników z żądaniem uregulowania kwe- 
Styi wypłat, jak dotąd jednak bez rezuliet1. Obe- 
«nie doszło do tego, że robotnicy musisi uciec 
się do zaprzestania pracy, by w ten sposób wy- 
musić niejako wypiacenie im należytości deka- 
dowych. 

Że w różnych akcyach, idących w kierunku 
poprawy warunków pracy i piacy dojść może 
do strejku, to jest zrozumiałe, bo tam we hodzą 
w grę interes klasowy jednej i drugiej strony, 
ale by do strejku dopuścić o dotrzymanie ter- 
minu wypłaty i to przez państwo, to już prze- 
chodzi wszelkie grańice. ) 

Robotrnizy odnosili się do różnych miejsco- 
wych władz wojskowych, a te zamiast z mej. 
sca konflikt zażegnać odwołuja się na brak odpo- 
wiednich polecen M S. W. tak, jak gdyby do 
wypłacenia robotnikom za czas przepracowany 
faktycznie, potrzecia było specyalnego po ecnia 
{zupelnie podobne dh stanowiska przemysłowców, 
którzy dia wprowadzenia w życie ustawy, po- 
trzebują dodatkowego rozporządzenia — choć- 
by związku fabrykantów). 

Nie wiemy, gdzie wina leży, jednak zdaje 
się, że obowiązkiem Dowództwa warstatów bro- 
«l było postarać się wcześniej o potrzebna pie- 
tiądze, a także i stanowisko tutejszej Iztendan. 
tury jest conajmniej ciekawe, bo wiedząc o gro- 
Żącym konflikcie, nie uczyriia nis, by roegory- 
Czenie zażegnać. 


Z za kulis gospodarki magistrack, 


Dnia 1 grudnia 1921 r. został przeniesiony 
sekretarz policy! Korecki z prowiney! do Kmdy 
Lwów - miasto i naturalnie udat się o pomoc 
do magistratu celem uzyskania pomieszkaria w 
drodze rekwizycji. Ku wielkiej uciesze petenta 
drzeczeńiem z dnia 10 maja 1922 r. L. 106535, 
przydzielono mu jeden pokój I kuchnię przy uż. 
Ochronek |. 7, skąd gospodyni sądownie miała 
rumować poprzedniego lokatora. Orzeczenie po- 
Wyższe stało się tem bardziej prawomocme, że 
właścicielka tejże reakności p. Dykasowa ri? wnio- 
sła sprzecjwu. Ale p. Dykasowa ox! szczęśliwca, 
który uzyskał to mieszkanie, zażądała 6.000 mk. 
miesięcznie. Porłeważ petent wówczas pobierał 
18.000 mk. miesięcznie, przeto ris mógł sie zgo- 
dzić na tax wygórowany czynsz. Zaznaczyć trze- 
ba, że adapiacye, które petent musiałby uczynić 
Swoim kosztem, ażeby mieszkanie uczynić mie- 
Szkalnem, oblicza się minimalnie na 100,000 mk. 
Ponieważ p. Korecki nie chciał się zgodzić na 
taki wygórowary w pp. Dykasowie nie sko- 
Tzystal z rumacyi; dopiero gdy petent wyjechał 
na uftlop, Ady Dykasowie przeprowadzili ru- 
macyę w porozumiemiu z niejakim p. Maryanem 
Maławskim, zarządcą skarbowym, i oddali mis. 
Szkanie, względnie przywłaszczyli sobi? mieszka- 
ne na korzyść p. Malawskiegn, twierdząc, że 
nie o Żadnej rekwizycyi pie wiedzą. Korecki, po- 
Wrócjwszy z urlopu, przekonai się, że mieszkacie 
fèst zamknięte, a przez okno spostrzegł, że mie- 
Szkąnie jest tylko fikcyjnie zajete Zwrócii się 
viç do magistratu o 'pomoc. Tam wprawdzie | — 
chwilowo akta zaginęły, a znalazły się dopiero 
pod wpływem groźby napiętnowania w dzienni- 
kach. Wtenczas sekr. mag. p. Ocharski po prze- 
glądnięcu sprawy oświadczył, że natychmiast 
Wyda polecenie w drodze urzędowej do komisa- 
Tyatu dziel. IV, ażeby pomieszkanie jako praw- 
nie się należące oddano p. Koreckiemu w po- 
Bladanie. Wskutek nieuzasadnionego sprzeciwu 
Sprawą oparła się o wicepr. Chlamtacza, który 
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jskowych. 


Niebywały ten wypadek w historyi warsta- 
tów wojskowych, by robotnicy zniewoieni bygi 
strejkować o uzyskanie na czas wyaty, WyWo- 
łał wśród rozoirików wojskowy::h olbrzymie po- 
ruszenie. Ponieważ tu chodzi tylko o opitszałość 
miejscowych czynńików, przeto mamy nadzieję, 
że tą sprawą tak M. S$, Wojsk. jaki też ı posłowie 
sozyalistyczni bójżej sis zajmę, tem więcej. że 
przęz lekceważenie naraża się skarb panstwa na 
kolosałne straty. 


— p6 t — 
Rokonicy cywilni Zakładów wojskowych we 
Lwowis, zgromadzeni w dniu 4 b, m. wyrażcją 
l 


oburzenie z powodu zajść w warstatach broni 
uchwałlają: 

Jak rajenergjczniaj protestujemy przeciw 
spodarce tutejszej Intendaniury, iia swem 
Stępowaniem chyta zmierza: Go wi 
tożrików w szczególności adnoszacem się 
warstatów broni, gazie robotuicy us dria 
siejszego nie of rzymali wynagrodzasit za ostatnią 


w 


liz| - 


przepracowaną dekadę 

Ponieważ robotnicy warstatów broni zmu- 
szeni by: wprowadzić w tych warstatach bierny |= 
opór, k.óry jedrak nie przyspieszy: wypłaty, prze- 


że na wypadek przeciągania fi? 
warstatów broni 


to os ladezamy, 
bezskutecznie akcy: robotników 


— wszyscy będziemy zmuszeni przystąpić do 
czynnego poparcia akcyi drogą jak najsxu €- 
czniejszą. 

—a4— 
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nie wiadomo na jakiej podsiawi? nabral przeko- 
nania, że to pomieszkanie jest konieczne dla p. 
Malawskiego, a.bowiemt ten od siycznią 1922 r. 
mieszka u swej fkrewnej, 
łóżko, podczas gdy Koreckj nie mieszka, ale śpi 
z żoną u swej maiki, która odstąpiła im swoje 
ióżko, a sama wsienięk tego Śpi na podłodze. 

Na razie skończyło się na tem, że sprawę 
ponownie się bada i w tych badaniach zapewne 
uroi’, a czekający na mieszkanie utzędnik mo 
że spozojnie ualej czekać. Nie masz to, jak w e- 
nergiezue duonie magistratu doslari: się tak 
ważna Sprawą. x 
pan PE Ea n Nea D a a aE e o aa ai] 


Brudna pogoń za Roślin wi 


Aby zostać czeiadnisiem krawieckim, trzeba 
po odpowiedniej praktyce zdać w zp 
egzamin. Lo egzaminu takiego należy też zrotie. 
nie ubrania. Na taką robotę egzamunacyjną po- 
syła się obeenie kandydata z reguły do cechi- 
strza Solfwa, który wprowadził nowy system bie- 
piaceria za tę robotę, W ten sposób p, oechmistrz 
w tani Sposób dochodzi do gotowych ubrań. Po- 
nieważ takich kandydatów jest dość dużo, to 
źródło zysku jest dość poważne. 

Przed wojną rie było tego osobliwego systemu 
zarobkowania przy pi ezeładaickich, do- 
piero teraz korpa macya wpadła na ten osobliwy 
pomysł. Czy nie jest to zbyt gwałtowna pogoń: 
za zyskiem ? Sprawą tą powinien się zająć Związek 
robotników krawieckich. 


~ PODWYŻSZONE OPŁATY ZA TELEGRAMY © 

WARSZAWA. 3, sierpnia. (A. Wi) Minister 
Poczt i Tełegrafów wydał rozporządzenie, mocą 
kiórego została podwyższona dotychczasowa opta- 
ta za telegramy zwykie z 10 na 20 mk, a za te- 
legramy pipe z 30 na 60 mk. od wyrazu. Jedno- 
cześnie ustala się najniższą opiatę od teiegra-; 
mu zwykłego na 200 mk, 
na 600 mk. 


gdzie ma przynajmniej. 


% teiegramu pilnego | da ia £d ad 
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Zaopatrzenie inwalidów wojennych 

W myśl zarządzeń ministerstwa spraw woj 
skowych, inwalidzi wojenni, którzy ubiegają się 
o otrzymanie zaopatrzenia na zasadzie ustawy 
inwaljazkiej z dia 18. marca 1921 r. (Dz. Ustaw 
nr. 32) onowiązani są złożyć we właściwych u- 
rzędach odpowiednią deklaracye według ustalb 
nego wzoru. Deslaracyg te będą podstawą do 
wymiaru pełnych dodatków drożyźnianych pła- 
tych po ogłoszeniu rozporządzenia wykonaw- 
czego do ustaw. 

Jedzocześcis, ze złożeniem deklaracyi mają 
inwasidzi skia.ac śwładectwa lekarskie stwierdza- 
jące sian zu.owia dzieci inwalidów ponad lat 
18, które znajdują się na ich utrzymaniu. 

Wobec tego, że w wielu wypadkach inwalą - 
dzi nis posiadają pienię dzy na opłacenie leka. 
rzy za wydawane przez nich świadectwa, zarzą- 
dzovo obaceie, aby lekarze powiatowi w razie 
K róceria się do nich inwalidów w sprawie wy- 

ua świadectw owych nie żądali za swe ezyn- 
toai Żaduego wynagrodzenia. 


5 życia partyjnego. 


w SPREWIĘ PODATKU PARTYJNEGO. 

Na posiedresiu Rady Naczelnej w dniu 29 
lipca 1922 rv. powzięio w sprawie podatku par- 
tyjnega następującą uchwałę: „Zważywszy wy- 
jątkowo krytyczny stan finansów partyjnych, 
zwłaszcza wooec rozpoczynającego się okresu wy- 
Łorczego, kióry wymaga wyjątkowych nakładów 
pieniężnych, Rada Naczelna postanawia: Podatek 
partyjny wyzosić będzie od członków i członkiń 
zaraniających do 40,000 mk. miesięcznie — 40 
mk.; od zarabiających do 100000 mk. miesięcz- 
nie — 200 mk; od 100060 do 200.000 mk. mie- 
sięcznie — 400 mk.; ponad 200000 mk. — 1.000 
mk. miesięcznie . Podwyżka podatku partyjnego 
liczy się od 1 lipca 1922 r.“ 

W wykonaniu tej uchwały C. K. W. P, P S. 
ogiasza: Podatek 40 mk, miesięcznie pobierać 
się będzie zaromocą marek podatkowych koloru 
czerworego z literą „Z“. Podatek 200 mk. mie- 
sięcznie, zapomocą marek podatkowych koloru 
czerwoi:eg0 z iiterą „N“. Podatek 400 mk. mies., 
zapomocą marek podatkowyci koloru czerwone- 
go. Podatek 1000 mk, mies, zapomocą mareki 
podawowych koloru niebieskiego. Podatek od bez- 
robotnych 20 mk. mies — marka czerwona z li- 
terą „B“. Co się tyczy podatku już pobranego 
za limiter, lo wobec jego podwyżki bedą musialy 
okręgi od marek z literą „N“ pobrać dodatkowo 
za lipie 100 mk, z których 25 wpłacą do Cen- 
trali. Należy dalej przekontrotować zarobki mie- 
sięczne towarzyszy I towarzvszek za lipiae i sier- 
rień i w związku z tem polierać od nich podatek 


40 mk, 200 mk, 400 mk. i 1.000 mk. miesię- 
ezti. 

I AELTER ETTE ES TE ENEI 
Koóżne. 


KONFERENCYĘ W SPRAWIE HUTNICTWA 
|POŁSKIEGO zwołało ministerstwo przemysłu i 
| handiu na dzień 4 sierpnia b, r. Maję być oma- 
wiane warunki zpodnepo współdziałania hutników 
z całej Polski w sprawach doiyczących produkcyi. 
Między innemi omawiane być mają: sprawa wy- 
szukania wspólnych rynków zbytu dłu hutnictwa, 
sprawa uregulowania rozdziału starego żelastwa, 
sprawy tarvfowe, podatkowe i robotnicze. oraz 
problem eksportu. 


== gdnowić przzapładą 
Czas ma sierpień! 


8 „DZIENNTR LUDOWY" Nr. 175 | 


m z A ———— 


BARDZO ELEGARCKIE UBRANIA MĘSKIE od 22.000 do 33.000 Mp. 
UBRANIA MĘSKIE po 15.060—4, 16.000—,-18.000—, 20.000 Kip. 
RAGLAMY 26.500 do 32.000 Mp, SPODNIE 5000.— Mp. UBRANIĄ 
dla am 8.000 i 14.000, KOSZULE MĘSKIE 4.000 i 4.500. 


OWSZEGHAY NY SKŁAD ODZIEŻY w pasażu Mikolascha I, piętro 


(dawniej sala Koła literackiego obok MINA mę: 


[r] > a| 


P GUBIONO dokumenty wojskowe na nazwisko pod- 
chorążego Franciszka Mroczkowskiego, które z 
dniem dzisiejszym unieważnia się. 11 


DDUDOWNICZEGO 


z praktyką oraz zdolnego PODMAJSTRZEGO poszukuje na wscho- 
dnią Małopolskę wielka firma hudowlana. — Wstąpienie zaraz. 
Oferty pod „T, M" de Biura ogłoszeń M. T. Krzysztofowicz 
Lwów, Sokoła 42 p. 


SAMODZIELNY destylator z jednoroczną praktyką i 
dobremi świadectwami przyjmie posadę w małej 
firmie naftowej. Łaskawe zgłoszenia B. Halpern BA, > 
kóba Rosenmana, Nadwórna, ul. Koleiowa. 


aot Weman gig. iroerujee w Dzienniku Ludowym 


ordynuje ulica Wołyńska 1 5 A POE ; mienią WON] © PIECZEQRE "J 


A O PZ ZE PORI 2 nóg, rąk i pach zapobiega i znakomicie usuwa | | | MOSOGREANAY 

Pa $ 79 || AA i d 

A) | , | wykonuje najtaniej bo pracownia 
| 


powszechnie 


Dr. FRISCH ulica Wałowa I. |== 


Lekar b : wyrobu farmac. labor „AP KOWALSKI" w War- || 
poz 8 tj Aina Dera A. HABEL szawie Miodowa 5. — Sprzedaż w aptekach, składach gli 
12 Wto <ódeiea-f si od-3=$ 3 785 aptecznych i perfumerjach. 

A rL sę =A RYS Sposób użycia dołączony do kazdego pudełka. 


PLAC HALICKI 7 (NAD KAWŁARNIĄ CENTRALNĄ) Kurtewna sprzehaż we wszystkich finriowniaah Aptecznych. 


CHOROBY czy wiano 0 — „SHD 4) 


na l. piętrze 


„| Mytnik ©. WEISS 
l 


LWÓW, SYKSTUSKA 13, 


= go A z sitkiem 


MASZYNY DO SZYCIA różnych systemów, oraz części _ 
składowe do tychże, wszelkie przybory dla kolarzy, jan ` 


mą m =" płaszcze, węże, latarki karbidowe i t. p. poleca 
dka: wk 1 | | JĄT r SERA ANC AEG 
aj wykonuje DRUKARNIA i WYROB PIECZĘCI ATZILEAFTANY (FORZEFESYDETISI „IV 


teg W Goldgeier Lwów, tytstigta (7, | 27 i FRIEDMANA, Lwów, wl. Sykstuska 4 


<BR 1051 Lwow, Jagiellońska 9. 1045 


IPOLID : OLID 5” seria": Ci H ATAN Ą NIE. EE 


RA c ho w Arm oceniać X biety. „Nordisk“ 


kauczukowe i metalowe 


7 T 7 ZWB ZZ pe ow wę, 
Księgarnia Ludowa LWÓW Ta aaa «| KSIĘGARNIA LUDOWA 
IZ CK i 
$ * iy i łuszczarki, trans- 
SZ AJNOCELY A A misye, pasy, gazę, motory, lnrbiny poleca | LWÓW, UL. SZAJNOCHY 2 | 
noleca najnowsze wydawnictwa: : + PR 7 h i poleca towarzyszom następujące wydawnictwa: 
7 i t ; „Praca naje a kapital“. 
A. Strug: „Mogiła uicznanego żołnierza“, s} ja m 7 B r | sed =S k p e | -r A 
M ŚR: 7 Waw, KE Batorego 4. $ 4 4 „Wałki klasowe we Francyi“. 
aa za wierną służbę”. E DEWTZKO WENN RA E August Bebel: „Aniysemilyzm 1 socyalizm", | 
Jack London : "du To zio Kiaka A = amaaa Baks: „Flistoria rewolucyi francuskiej“. i 
4 ad ry - PU AMY r : r kk 
Z. "Kisielewski : Sn. Mora KINO m v ż Pasa: Misolascia karol Kautsky : > a socya in i ee. 
p A s y miana programu dwa razy, . » „Rozwój ustroju państwoweg 
Wielopolska : wa dE lichtarze u św. tygod.: we wtorkii piątki. na Zachodzie", 
` Agnieszki", | mgle mig 6 5 © WF PAC "GH „Od demokracyi do niewole 
Ki ky Hołówko: „Oficer Polski“. wyświetla od piątku 4 sierpnia i 4 nictwa pańslwowego*. 
Dostojewski: „Cudza żona i mąż pod łóżkiem, i i ki Socyalizacya a Rady Robot- 
I. Hollaender: „Jezus i Judasz”. Na (óż wocie okazan « : * nicze“. 
I. K. Korzeniowski : „Prowukator*, pp y św y. J. Grünwald: „Rady labryczne i zwiazki za- 
Cwikowski: „Pod Łuną*. dramat kryminalny w 6-ciu aktach | 1 "wodowe*, , 
Raort: A - a | ; i |F. Engels: „Zasady komunizmu“, 


Przecław Smolik: „Z ojczyzny Dzingis Chana“. 
Karol de Coster: „ Wesołe bractwo tłusty ch gąb*, 
K. Jędrkiewicz: „Światki i centaury”, 

| Pogonowski: „Stargany laur“. 

A. Chmurny : „Ciernie śląskie*, 


jolie Meller: .Scevaligm cechowy”. 

Czapiński-Niedziałkowski: „U źródeł bolsze- 
wizmu", 

„Czarna olenzywa”. 

„Bankructwo bolszewizmu*. 


"Leg 


s 
f 
8 
s 
l0. Bauer: „Bolszewian a socyal-demokracya". 
l 
| 


KSIĘGARNI ZE a AE DOWA 


we Lwowie ul. Szajnochy 2, gmach Tow. kredytowego ziemskiego, poleca książki szkoine 
de szkół Średnich i pewszechnych, bajki dla dzieci i najnowsze wydawnictwa | 
własne jak i obce. Księgarnia otwarta cd godz, 9 rano do 1 w południe i od 4 do 7 wieczorem. 


Zawięgca naczeżnego redakt. i redakto; odpowiedzialny: JAN SZCZYREK. — Drukjem Artura Goldmana wa Lwowie, u. Sykstuska 19, tel. nr. 874. 


